pocztowych należytość opłacona gotówką. 
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O zakład wodno -elektrvczny w Jazowsku. m oai cdi 
Bolszewicy robią teraz wielkie 
przygotowania wojenne. 


Równocześnie zaś niewiadomo, co za informa 
cye przywiezie pan minister spraw zagramicza 
4 nych Patek z Paryża i z Londynu, 

f Na drugi dzień w godzinach puzedpołudnio- 
wych pan minister Patek przybył pociągiem 
dyplomatycznym do Warszawy; natychmiast 
po przybyciu udał się do Belwederu, gdzie prócz 
Naczelnika Państwa oczekiwali go prezes mini 
stow | imar-zadłek Sejmu, dr. Wojciech Tramp- 
azyńszi. Przez niedzielę i poniedziałek odbywa- 
ły się konferencyc w Belwederze. Niezależmie 
Gil vych kouieraacyi pan iwinister Paiek poinfom 
mował o sytuacyi międzynarodowej swoich 
najbliższych współpracowników w ministeryum 
ne ulicy Miodowej. Prócz tego pana Naczelnikał 
Państwa odwiedził w Belwederze poseł dr Stam 
misław Grabski jako prezes komisyi sejmowej. 
de spraw zagranicznych. Mniejwięcej zatem 
omic konferencye i owe posiedzenia informacyj-, 
Me pozwola w najbliższych driach kierującym 
mężom stanu państwa polskiego utworzyć sobba. 
przekonanie: 

| i-o czy Oferta pokojowo-rozejmowa rządu 8% 
| wieckiego jest tylko manewrem, mającym na, 


pe 


čelu zyskanie na czasie, by się uwolnić z podł 
nacisku wojsk polskich i by zgromadzić rezer- 
wy, które teraz znajdują się zbyt daleko od lin 
bojowej ma północno-zachodnim froncie pod 
Połockiem ? 

2:0 czy Polska zawierając pokój, a raczej pra. 
| wadząc rokowania rozejmowe, może liczyć na 


i DM E O o go” LEE 
- 
© LĄ © e * j #œ że jej postępowanie znajdzie poparcie i w- 
| , nanio państw kierujących Ententy? 
§ | 3-0 czy naodwrót, gdyby zaszłą potrzeba dalszej 
á d . e | wojny w myśl imteresów Polski i życzeń państw 


n à a ti l ki ma k c ij z h | PS AT” liczyć na pomoc w materyale 
| a | i pieniądzwcn 
Znieważenie flag polskicn i kualicyjnych. Ko: ra CEMS" 
Poznań (PAT) Z Rybnik na Gómym Śląsku * ski i kwalicyi i zniszczył je. Doszło przytem de  stronnictwom sejmowym za wskazówke. jak się 
Uongezą. że tuż przed wkroczeniem do Rybnik gwałtownych starć między Polakami i Niem- mają zachować w tej sprawie. 
Wojsk koalicyjnych tiam Niemców zdarl z je- | cami. = aa e A ; Opinia publiczna o ile nie chodzi o sfery wy- 
nego demu flagi o barwach narodowych Pol- ' ok f: e bitnie kenserwatywne w warszawskiem _nacze- 


EEEE a | iu tego słowa, bo konserwatyzm w Małopoisca 


i konserwatyzm w Warszawie — to objawy i 


Mna w inte kncudiej z powodu alszewiciej propozycyi pokojowe, zs zza rzepa 


arszawa. (Tel. M.; Z Paryża telegrafu d | jest karmą i liczy milion ludzi, wobec czego | kami. Przeważa tutaj pewne zmęczenie wojnąj 
at, 5 pe: W tej cwi ie | A 8 a Eina musi się liczyć z eweńtuałną klęską | ? nadzieja, że pokój doprowadzi do częściowego 
posiedzenie Izby depntowanych, poświę- | Polski (?). PODAJ NEJEJ-UsUNIefRa, tej straszliwej drożyzny 
nę sprawie sowieckiej propczycyi pokojowej, (Obawy p. Cachin są conajmniej przesadne. która rośnie z dnia na dzie“ w literalnem zna- 
Przesłanej Polsce. Deputowany Cachin, przed- , Fakt ustawicznych zwycięstw polskich a pora- | czeniu tego ów a Sjj [ 
Stawiając położenie w jakiem znajduje się Pol- ; rek bolszewickich dowodzi, że Połska. iklęski Rzecz prosta, że ludzie, którzy ta _rozumują, 
Ska, powołał się ma oświadczerie polskiego min. | militarnej ze strony Rosyi obawiać <ia nie po- | Maig tylko PAR Pld słuszność. „Nie możną 
kaamru, że wojna kosztuje Polskę 1 miliard mk. | irzebuje, nawet, gdyby tozporządzała armią Prong azie k pokojowych tyiko pog tym 
, i że Polską do tej chwili niema | znacznie mniej liczniejszą uiż bolszewicka — | kątem widzenia, aż stanu musi się zas anowić, 
tregulowanej waluty. Cachin powołał się da- | pryp. red.). czy zyskując teraz chwiłowo pokój, nie naraża 
lej ma informacve rosyjskie, że armia sowiecka się przyszłości państwa na rychłą zgubę, i to 
i A 2.4 On PY niebawem, ponieważ nieprzyjacial się wzmoc- 
l a niwszy na siłach już po paru latach będzie 
mógł podjąć napad z większem  prawdopodo- 


r a E e | * 
? bieńsiwem zwycięstwa, niż obecnie, 
Q Q! CZY w SR |. O tem wiszystkiem więc rada w Belwederze 


musi romważyć i rozważywszy, powziąć posta- 


Nastroje warszawskie na tie propozyctyi nowióńte infzłożnne. "OWbwiszkiei zań GOA 


(Objaśnienie wewnątrz numeru na str. 3). 


o 


maoan a nii TEA KI CN 


R „go 5 publicznej *edzie to postanowienie uszanować 
rozeim owej bolszewickiej. i do niego Się zastosować. Jeżeli zdanie czynmia 
(Od naszego korespondenta unarszawskiego). ków kierujących zawarcie pokoju będzie dla 


Zamieszczona poniżej korespondencya twarzać pewna. etykieta polityczna. Widać © | Polski teraz i w przyszłości pożyteczniejszem, 
naszego warszawskiego referenta poli- © dokładnie na tle noty -— drugiej noty — poko: wówczas muszą umilknąć zwolennicy dalszej 
tycznego pisaną jest jeszcze przed jowej rządu sowieckiego w Moskwie. Ta note | wojmy. Gdyby natomiast decyzya wypadła na. 
ogłoszeniem przedwstępnej odpowiedzi wadessła do Warszawy w emariek, dnia 2%0-ge | rmocz dalsmej wojny, trzeba będzie zacisnąć ae- 
naszego min. spraw zagr. na noię so- stycznia pod wioczór drogą iskrową. Pan dyre- | by, skupić wszelkie siły, wytężyć wszelką ener- 
wiecką. Nie uwzgłędnia ona przeło | ktor wydziału polityemego w ministeryum | giọ i walczyć tak długo, póki oręż polski nie 
wypadków i zmian estainich 2 dixi. | sprawe aagranieznych, Zamaa korki poste- i wywalczy nam bezpiecznej granicy = wschodu. 
Pomimo wszystko nie straciły jednak umji natychmiaet sewiadowić e wiej osobiżcie | Ro >o wywalozy, o tem nika nie wstpi. 
uwagi fe swej akłuciności, © skreślony przedstawicieli prasy. Równocześnie sad sake- Oto nastroje wammawskie. 


iam otruz nastrojów werszuesyichk na muniskowa! jej csnowę, początkowe urskedsong, + > t s 

ue noty bokajcwsj sewndełów czgia się przeńszwwiciciom dyplomatycznym państw iin- Większość prasy warszawskiej 

t dzi z dużym zain asowan ëm. tanty ad Anieznia ufdjind, 4 + , oświadcza się ze zawarciem pokoju 
Warszawa, 6 lutego, Na konferencji prasowej, odbytej w ubiegłe z bolszewikami 


dA Jesteśmy miodem panstwrm repulkan- «chcię popoludniu pan dyrektor Okęecki a cat- 


©m, lecz mimo to zaczyna się U tas już Wy- kowitą szczecością odałonk pewedY, które ekia- TtómacEv ona, że w razie, jeżeli bolszewioą 
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uznają dzisiejszy front wojenny nie tylko za 
limńę rozejmu, lecz i za stałą granicę wschodnią 
palstwa polskiego, pokój powinien przyjść do 
skutku. „Robotnik“, organ PPS. tłómaczy, że 
podejrzywanie Lenina i Bronsteina-Trockiego 
o podstęp przy pronowaniu Polsce rozejmu jest 
nieuzusudnionem. Rosya i naród rosyjski pæ 
trzebują pokoju, Gdyby więc rząd sowiecki zer- 
wat rokowania i podjął ponownie wojnę, lud 
rosyjski zmiótłby go z powierzchni ziemi tak, 
jak zmiótł poprzednio Kiereńskiego. Infouma- 
cyo rządu polskiego, że Rosya robi przygotowar 
mia wojetsne, jeszcze niczego nie dowodzą. Toć 
rząd rosyjski nie wie, czy Polska się zgodzi na 
zawarcie pokoju, musi zatem być przygotowaną 
nia wszelkie eweniualności.., 

Odmienne stanowisko zajmuje prasa narodo- 
wordemokratyczna. Popiera ona dalszą wojnę 
BŻ do chwili obalenia bolszewików. Utrzymuje, 
be pozostawienie bolszewików u steru władzy 
mie da Polsce pokoju zupełnego pomimo podpi- 
Bania traktatu pokojowego. Będzie to pokój 
throjny, a więc stan gorszy Od wojny. Polska 
będzie musiała utrzymywać liczne wojska na 
gramicy bolszewickiej. Rówmocześmie bolszewicy 
będą wywozili z Polski towary, maszyny, ży- 
wność, płacąc dla pokusy ceny fantastyczne 
rubiami, których drukują na miliardy, fałszu- 
jąc dawne ruble oazskie, Mogą zresztą fałszować 
tł marki polskie, 

Temu stanowisku politycznemu prasy war- 
sByawskiej odpowiada i stanowisko stronnictw 
sejmowych. Polska Partya Socyalistyczna 0 
świadcza się za pokojem z niesłychaną energią, 
Nie ulega wątpliwości, że chce ona z tej sprawy, 
praktycznej i dotykalnej, zrobić na razie głów- 
ny sztandar bojowy swojej działainości polity- 
cznej. W sejmie i poza sejmem będzie głosiła 
gotrzebę zakończenia wojny. Bardzo łatwo mo- 
be ona pociągnąć masy, tłómacząc im, że takte 
kwestye, jak szalona drożyzna, brak węgla, 
brak pierwszych potrzeb do życia, to wszystko 
jest następstwem wojny z Rosvą bolszewicką. 
Masy nie mają zmysłu do zrozumienia objawów 
skomplikowanych z dziedziny życia wojennego, 
gospodarczego, politycznego. Takie hasło, jak 
„Precz z wojną!”*, gotowe je pociągnąć, dając 
w ten sposób zwiększony zasób wpływów Pol- 
skiej Paryti Socyalistycznej jako tej, która najs 
umergiczniej głosi to hasło. 

Dlatego dobrze też robią Inne Stronnictwa, że 
również się oświadczają za ukończeniem wojny. 
Dzięki temu wpływ socyalistów na masy nie 
jest wyłącznym, lecz przeciwnie znajduje pe- 
wng przeciwwagę. Za ukończeniem wojny są tu- 
gutowcy i Piastowcy, ci ostatni dotrzymują kro- 
ku socyalistorn, Tak samo i Związek Narodowy 
Robotniczy domaga się końca wojny, Partya 
pama prezesa ministrów Skulskiego jest po 
dzieloną. Za dalszą wojnę podobno jest prawica 
skrajna, 

A rząd? Oficyalnie nie ogłosił on jeszeże swo- 
jego stanowiska i swoich zapatrywań. Z pół- 
urzędowych informacyj, pochodzących wedle 
wszelkiego prawdopodobieństwa z najbliższego 
otoczenia pana ministra Patka, gabinet pana 
Skulskiego mówi, że uwzględni interesy pań- 
stwa polskiego tudzież interes sprzymierzeńców. 
Nic słuszniejszego nad to ostatnie. Państwo 
polskie, zanim wysłucha zdania Sejmu, 
musi się także porozumieć z temi państwami, 
które są zainteresowane w pokoju lub dalszej 
wojnie z Bolszewią. Do tych państw należą: Ru- 
munia, Łotwa, Finlandya. Byłaby niem także i 


O redutach słów kilkoro. 


(Kr.) Historya maski jest starą jak sam 
świat. W teatrze starożytnym były one nieod- 
tłęcznym rekwizytem sztuki, częścią integralną 
kostyumu aktorskiego, tem nieadzowniejszą, że 
w teatrze greckim i rzymskim nie występywała 
nigdy kobieta, lecz postacie niewieście odtwa- 
rzali artyści „histrioni* w odpowiednich mas- 
kach kobiecych. Maski miały swój wyraz i cha- 
rakter: były maski z wyrazem tragicznym, bła- 
zeńskim, głupkowatym, maski „przystojne”, 
piękne i ohydne, były również i maski niewie- 

e. 

Przesądy towrzyskie i społeczne skierowane 
przeciw zawodowi aktorskiemu utrzymywały 
wię długo na świecie, a średniowiecze odziedzi- 
ezyło po starożytności ten haniebny, niekultu- 
walny spadek: pogardę dla stanu aktorsk ego i 
deh przedstawicieli (homines vaganti'-włóczę- 
gi). Aktor długi czas nie mógł z otwartą twarzą 
ulkaaywać się na scenie — dłużej jeszcze za- 
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Czesi ponownie sprowadzili żandarmeryę 


Estonia, gdyby nie okoliczność, że ta ostatnia 
już zawarła pokój z Rosyą bolszewicką, 

W kołach bankowych i politycznych przecież 
coraz wyraźniej pojawia się wiadomość, że 
Lloyd George prosił pana ministra Patka, by 
by tenże przystąpił do zawarcia pokoju z Rosyą 


j bolszewicką. Nie wiadomo, czy ta pogłoska jest 


(prawdziwą, czy plotką, czy manewrem, W ka- 
| żdym razie występuje ona z taką stanowczości?» 
że niepodobna jej nie notować choćby codzie% 
nie tak długo, dopóki fakta jej nie zaprzeczt 
| lub jej nie potwierdzą, 


-_- $kandal na skandalu. 


Z za kulis polityki I 
Cieszyn, 6 lutego, 

Między b. czeskim mimistrem skarbu, drem 
Raszimem, a przywódcą socyalistów czeskich, 
Nelnecem, toczy się ma łamach praskich dzien- 
ników skandaliczny spór, który swoją wybitnie 
„czeską* formą budzi obrzydzenie. Dr. ktaszin 
na zgromadzeniu w Nimburęu zrzucił Neme- 
cowi, że ochrania złodziei i żąda, aby ich pre- 
miowano... Nemec w odpowiedzi zamieścił w 
praskim „Pomdielniku* pikamtnie historye z ży- 
cia prywatnego dra Reszina. 

Z tego powodu w komisyi budżetowej przy” 
szło między tymi adwersarzami do gwałtownej 
scysyi osobistej. 

Z kolei Nemec otrzymał od Raszina list po- 
lecony, zawierający szereg obelg osobistych, 
ten zaś w odpowiedzi nazwał Nemeca zwyczaj- 
rym uliczniikiem... 

„Pravo Lidu“ ujęło się za Nemeom fî gagro- 
zilo, że tow, Nemec ma dorosłych syców, któ- 
rzy mogą obić Raszina na ulicy... 

Tak wygląda publiczna polemika dwóch re- 
publikańskich przywódców w Czechach. Po 
czesku l 


Komedyanci czesty chcieli nas dozyniokować. 


Ciaszyn, 6 lutego, 

„Robońmik Śląski“ domosi: Czesi bronią się 
przed plebiscytem, jak przed morową zarazą. 
Jak się dowiadujemy, jeszcze w ostatniej chwili 
telegrafował i do Paryża, żeby Komisya plebla 
scytowa nie przyjeżdżała, dopóki na Śląsku 
Cieszyńskim nie Zostanie przeprowadzona de- 
zyufekcya. 

Już my nasz Śląsk zdezynfekujemy w daiu 
plebiscytu — ale od zarazy czeskiej! 


Czeskie dostatki, 


Cieszyn, 6 luvego. 
Do Morawskiej Ostrawy przyjeżdżają ludzie 
aż z Pragi, żeby zakupić choć trochę plebiscy- 
towej mąki, — której w glębi Czech ani na le» 
karstwo nie znajdzie, 


Bunt czeskich Żołnierzy. 


(lisa_yn, 6 lutego, 

„Bohemia” donosi z Berna: Dnia 15 z. m. nad- 
szedł do Berna us spowt wojska z Pragi, któ- 
remu przy odjeżdzie z Pragi podamo za cel po- 
dróży Bermo, Tutaj jednak dowiedzieli się żoł- 
nierze, że są przeznaczezfi nia Słowaczyzmę, — 
Z okrzykiem: Jeżeli Taticzek (t. j. Masaryk) 
chce prowadzić wojne, niech sobie zrobi żołnie- 
mzy, — odmówili wyjazdu na Słortaczyznę i za- 
żądali odesłania ich do Pragi. Interwew iujących 
oficerów į posterunak nia dworcu kolejowym, 
który zrobił użytek z broni, zbito do krwi. Po- 
ciąg musiano wrócić do Pragi. 


Nowy gwałt czeskich prowokatorów, 


Frysztat, 6 lutego. 


wód aktorski był wzbranianym i niedostępnym 
dla kobiety. 

Gdy wreszcie maska została wygnaną ze sce- 
ny — znalazła właściwe swe miejsce j zadanie 


'-— ną zabawie tanecznej, maskaradzie i redu- 


cie. Znane są w historyi bale maskowe w We- 
necyi, Rzymie į Neapolu i u nas w Polsce gło- 
śne były „maszkarady* i karnawały. Pod ko- 
nie starej Rzpitej prym trzymały w Warszawie 
słynne maskarady w pałacu ks. Józefa „Pod 
blachą‘ ‘lub w pałacu Bruehlowskim. Nie osią- 
gnęły one jednak tcgo zenitu rozpasania i wy- 
uzdania, co osławione bale i „maszkary* w 
Tuileryach urządzane przez cesarzową Eugenię, 
żonę Napoleona III. 

W ostatnich — już przedwojennych czasach 
— głośnemi były zabawy maskowe w Paryżu 
dla swego wyuzdania i dworskie reduty we 
Wiedniu dła swej stylowości i elegancyi. 

I my w Krakowie jesteśmy w przededniu 
wielkiej stylowej reduty Prasy, która ma się 
odbyć w gmachu Teatru miejskiego im. Słowa- 
ckiego w dniu 11 b. m. 


Trudno tu przepisywać lub przypominać mi- j 


gospodarki czeskiej! 

Sowiniec, która kontroluje pazejezdnych i 1% 
kwirnje różne rzeczy. Zaprowadzili ponownie 
linię demarkacyjną, 

Czesi lekcewcżyli sobie komisyę koalicyjne 
Tissięgo — tak samo zamyślają lekceważyć 287 
rządzenia teraźniejszej komisyi plebiscy towe) 
pod przewodnictwem hr. Manville'a. Wirén lu" 
dności po obu stronach linii demarkacyjnej 2% 
panowało szalone wzburzenie, 

Bardzo szybko przyjść może do tero, że lud: 
ność sama zacznie pomagać aliantom. 


Gesi wypusztzają warystów i kryminal stów: 


Cieszyn, 6 lutego. 

Z Brennej donoszą nam, że przybył tam cho” 
ry na obłąkanie, który przebywał dotąd w Opar 
wie, Czesi go wypuścili pod warunkiem, że be” 
dzie g!osował na Czechów. Równocześnie pra 
wie przybył z Mirowa kryminadista, który W 
awoim czasie zainordował kobietę. Miał odsiar 
dywać jeszcze rok więzienia, ale odpuszezono 
mu resztę kary także z warunkiem głosowanie 
na Czechów, 


M. dr. Manville do Niemców na Slasku ceszyńctiom 


Morawska Ostrawa, 6 lutcgo. 

„Morgenzeitung" donosi, że przewodniczący 
koalicyjnej komisyi plebiscytowej, hr. de Man* 
ville, oświadczył delegacyi Niemiuców śląskich» 
że komisya postępować będzie zupełnie bez 
strowmie, że przeto każda grupa hędzie miała 
poga “vevade w wypowiedzeniu swego zdanit- 
G anie za tem czy inem państwem nie 
pociągnie za sobą żadnych represyi. W koncu 
miał hr. Manville podkreślić gosrodamcze zna 
czenie Niemców śląskich i przyrzec, że komi 
sya „chętnie rozważy wszelkie rady Niewłe 


ców (2). 


Czar baśni, przesyconych grzechem, czat 
majaków nieziemskiego szczęścia, ludzkiej 
tęsknoty i płomiennych pragnień — stwo” 
rzył przecudny film „UCIECHY" 11 


MILOSC RAIDER 


Gra artystów w tym filmie skończenie pię” 
kna, bogactwo wystawy i przepych świątyń 
życiodajnej Sziwy olśniewające. Film grany 
będzie jeszcze tylko dziś i jutro. Od ponie- 
dziaiku wielka iegenda biblijna o Zbawie 
cielu i jawnogrzesznicy : Marya z Magdali. 
WE BR 


| 

| tym gościom i uczestnikom _ historycznej W 
| dziejach karnawału nocy — rozmaite odrębn®% 
ra jednak ważne momenta i szczególy obowiķ“ 

zujące ludzi dobrych sfer — na podobnych 2% 

bawach. 

' Jeżeli chodzi o klasyczne prawzory : ” 
to łączymy się w zupełności z opinią szynow” 
nego starego konesera, radcy Jana Zawiejskie” 
go — opimią dotycząca stroju panów na redu” 
cie. 

Na reducie powinni panowie jawić się w Y 
braniu frakowem (kamizelka rówmież czarna) 
w cylindrze, którego się na sali nie zdcjmuj® 
podobmie jak i bialych rękawiczek. W ręk A 
pow nna być krótka laska czarna ze stebrneJ 
uki.ciem, $ 

A więc panowie, którzy poczuwają się do a 
gancyi — prosimy nie zapominać: cylinde* 
frak i laska srebrną kuta, 

Magister elepantiarum, mistrz mody i dobre 
go tonu — radca Jan Zawiejski budzie tas? 
gościem klasycznej tej zabawy w nocy z d 
11 na 12 lutego. 

= p 
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Numer 3% GONIEC ZXRAROWSKI 


st. $. 


0 zakład wodno-elektryczny w Jazewsku. 


(Do ilustracyi tytułowej). 
Kraków, 7 lutego. tworzaza siłą wody Dunajca, rozprowadzona 
Niedarmo domieśliśmy na łamach „Gońca | po kraju siecią przewedów wysokiego napięcia, 
vwskiego", że sprawa zakładu wodno-ele- | obejume miejscowości: Nowy Sącz, Grybów, Bo- J 
yoznego w Jazowsku weszła w Lowe sta- | bowę, Ciężkowice, Gromnik, łuchów, Tarnów, £ 
Yum. W Krakowie odbyl się zjazd miast, mia- ; Wojnicz, Brzesko, Bochnię, Wieliczkę, Kraxsów, f 
Seczok i zakiadów przemysłowych, zaintereso- | Krzeszowice, 'Trzebinię, Sierszę, Jaworzno, 
Wanycb w stworzeniu zakładu, Zjazd wybrał | Chrzar ów, Libiąż, Babice, Spytkowice, Wado- 
delegucyę, ktora udała się do ministerstw w | wice, Kalwaryę, Lanckoronę, Myślenice, Tym- 
W Warszawie z memoryałem, przedstawiają- | bark, Lim mowę i sotki wsi, które znajdują się 
tyn: doniosłe znaczenie przyszłego zakładu wo- j wzdłuż sieci, 
Uno-elektrycznego dla rozwoju Małopolski. Elektrownia w Jazowsku, przez połączenie z 
Zakład Szczawnio:—Jazowsko ma być pier | elektrowniami cieplikowemi, spalającemi mis 
WSzą w Małopolsce elektrownią okręgową, któ- | węglowy Zagłębia Krakowskiego, ewentunlrie 
Ta o mocy 16.000 sił końskich ma wytwarzać | Dąbrowskiego, zasili kraj energią 150.000 sił 
tłocznie sto miliosów kilowatt godzin o równo- i końskich, które potężnie zaważyć muszą na 
Wartości 20.000 wagonów węgla. Energia, wy- I kulturalrym i gospodarczym rozwoju kraju. 


Czy będziemy rozmawiać z Marsem? 


i propocłowa:, aLy w tym celu budować ogrom- ! 
ne trójkąty o bokach stu kilkudziesięciu kilo ; 
; metrów. 
Charaikterystycznem jest, że prawie wszy- ! 
stkie wysiłki kierują się w stronę Marsa Czyż- 
by tylko m planeta mogła być zamieszkaną? 

- Niekoniecznie. Atmosfera na Wenus n, p. 
jest mriej więcej taka Sama, jax almosiera 
ziemska, ale obserwacya Wenus jest bzrdzo u- i 
truuniora, Nigdy nie widać powierzchni tej 
planety. Natomiast Mars rajpodatniejszy jest 
dla obserwscyi z racyi swcgo paiozenia. Muszę : 
wszakże zwrócić uwagę, że jeżeliby się miało 
osiągnąć porozumienie z inną pla olg przy po- 
mocy sygnałów elektrycznych, to trzebaby zna- 
leźć źródła elektryczności dwa razy silniejsze, 
niż obecnie, albowiem sygnały eloktryczne sla- 
bng proporcyonalnie do drugiej potęgi odlozło- 
ści. Przytem z miejsc, gdzieby się miały odby- 
wać tego rodzaju próby, trzebaby usunąć miesz- 


Z prośbą o inforinacyę do prof. Banachiewicza, 
dyrektora krakowskieg 
kom iocznego. 

Skoro znalazłam się w obszemej salı wśród 
BStrorwmicznych modeli i aparatów, og mnai 
Moje nastrój poważny, prawie że mistyczny, 
lak gdyby w atmosferze tej pracowni było ja- 
ies tchnienie tajemnicy wszechświata, jakaś 
drobra cząstka tych gwiazd dalekich, wobec 
rych nasza ziemia jest mammym, kosmicz- 
Ayım pyłkiem, Probiam możliwej korespomden- 
tyi z nieczianą plazetą wydał mi się b'wdziej 

toresującym i aktualnym, niż kiedykolwiek. 
— Czy pusa fachowa, astronomicz. a — za- 
Pytam — zajęła jakieś stanowisko odnośnie 
do krązących w prasie codziennej doniesień o 
fygnalach z jakiejś irmej planaty? 

— W pismach astronomicznych riema dotych- 
Czas żadnej o tem wzmianki — brzmiała odpo- 
Wiedż, — a najświeższy numer poważnego a- 


| 

Wywiad z prof. Banachiewiczem, dyrektorem Ubserwatorvun Astronomicznego. | 
Kraków, 7 lutego. byczami i dlatego nio może wykluczać żadnej 

Kwestya owych sygnałów zaziemskich, po- | możliwości. Kwestya, czy inne pianety są za- | 
Chodzycych rzekcuio z Marsa czy z innej plae | mieszkame — nie od dzisiaj z%jmuje umysłu 
lety, zajmuje żywo umysły, tem więcej, że Mar- i astronomów. Czyniono już róde próby, poda- 
©ni zapowiada na kwiecień próby porozumie- | wano różie projekty — oświadczył prof. Bana- 
Wania się z mieszkańcami Marsa. Chcąc czytel- ' chiewicz, — niedzymo zmarły astronom ame- 
dikon naszym dać rzeczowe przedstawienie te- | rykaliski, Pickering, chcial porozumiewać się z 
Bo probleinu, „Goniec Krakowski* zwrócił się ; Marsem za pośrednictwem sygnałów świetlzych 

' ł 


obserwatoryum astro- 
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Btronoomicznago czasopisma „Astronomische | kańców, ko zbyt silne wyładowanie cicktryczno- 
achrichton* pomija tę sprawę zupeł:em mil- | ści przeszkadzałoby normflacmu kiegowi życia, 
eniem. — Więc chwilowo riepewmość kompletna? 


— Czyżby to misło zriaczyć, że sfery nauko- 
b uważają tę wiadomość za zwykły „hum- 

ug"? 

— Tego na razie stwierdzić nie mogę. W ka- 
Żdym razie wskazaną jest jak największa ostro- 

ość, Owe zaobserwowane zjawiska świetlne 
Mogą hyć poprostu spowodowane zaburzeniami 
W atmosferze elektrycznej, silnemi burzami ma- 
Bnetycznemi. 

— Ale jed ak dotychczasowe badania nie wy- 
Kluczają, że na Mrrsie mogą się znajdować ja- 
kins żywe istoty? 

— Nauka musi się ciągle liczyć z nowemi zdo- 


— Absolutnie, Czekajmy, co będzie, czy za po- 
wiedziane eksperymenty Marconiego przyniosą 
jakie istotne rezultaty, A teraz chcialbym jesz- 
czo za pośrednictwem tłemów „Gońca Krakow- 
skiego“ zawiadomić tych, których to może za- 
interesować, że Krćlcwskie Towarzystwo Astro- 
nomiczne w Londlynle przysłało w darze dla 
krakowskiego ołsserwotoryum książki, wartości 
6.000 koron. Miarowiria „Mormthy Notices“ ji 
„Memoirs“, Są to wydzwzittwa pierwszorzędnej 
wagi nankowej, które stanowią cenny nabyick 
dla naszej bibliotoki astronomicznej M. J. M. 
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PYT 44 ku ma b z 
„Otello“ w opałach, 
Miotany uczuciem zazdrości. — „Wiek niebezpieczny” — Ucieczka 


Wiarołomnej małżonki. — Mąż planuje zemstę. — Podejrzliwy policyant 


Warszawa, 0 lutego. 
Ww sferach urzędniczych tematem  rozinów 

ya się osobliwsza przygoda, jakiej doznal p. 
» który powodowany uczuciem zazdrosci 

Wstąpił w ślady „Otella”, | 
olowica X. po dłuższem harmonijnem po- 

tyciu z mężcin — wsląpiła ostatecznio w t zw. ` 

«res „wieku niebezpiecznego". 

M Vojna — a wskutek niej potępujące się na- 
tcie nerwowe — lenikardzicj sprzyjały bu- 
żeru się w X-owej rozmaitych niewczesnych 

Bragmich i pożącań. 

a. stawał stę coraz bardziej bezradny. Tym- 


| nić poszukiwania wiarołomnej małżonki, lecz 
usiłowania były daremne. Wkrótce aloli X-wi 
dano znać, że małżonka jego od czasu do czasu 
pojawia się na bruku warszawskim, Ta okoli- 
czność sprawiła, że X. postanowił już za wszel- 
ką cenę wyśledzić mejsce, w którym chroni 
się zdradzająca go połowica, i tam zgotować 
| niej” i „jemu krwawą kąpiel, 

Rozwinięta akcya „śledcza“ przyniosta X-wi 
pewnego dnia wiadomość, że jednym z rannych 
pociągów przybywa do Warszawy poszukiwa- 
na przez niego małżorika. 

X. pospiesznie udał się wtedy do jednego z 


sem N-owa nie zdoina do tłumienia w sobie  fryzycrów i za cenę kilkuset marek ucharak- 
agnień życia i użycia — zaczęła szukać dla teryzowal się nie do poznana. Wkrótce X. zna- 


wy nień tych ujścia po za ogn.skiem domo- , lazł się na dworcu, rad że nareszcio będzie 
w. | mógł wykonać plan zemsty. Nerwowe jednak 
X zując jak gdyby powtórną wiosnę życia | zachowanie się X. zwróciło nagie uwagę obec- 


Owa pewnezo pięknego poranku w iajemni- nego na dworcu rolicyanto. Zaczął on się X-wi 
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Ta Przed „leciwym“ mężem — wpadła w obję- błżej przyglądać, a gdy dosirzegł ślady szmin- 
kaj PJOśCI, i.. chroniąc pod jej skrzydia opic- ¿| ki — wtedy w przekonaniu, ze ma do czynie- 
icze — znikła z Warszawy, | nia z jakimś aferzysią — X, aresztował, 


č targany uczuciem zazdrości, począł czy- l Przyprowadzony do kor saryatu i rozcharak- 


, 
z 


` Niedziela popol.: 


teryzowany X. wpadł w czarną rozpacz. Komi. 
sarz nie łatno dawał wiarę opowiadaniom o 
powodach charakteryzacyj — gdy wreszcie je- 
duek uwierzył — i X. zwolnił okazaio się, że 
pociag w Qia cassie zdążył już nadejść i ZE, 
cały gońcmany przez X. plan zeins.y obrócił się 
w pniwecz. 


y ! U: a 
hzym-Paryż 
niezmiernie interesujący i wsvaniale 
wystawiony dramatsensacyjno-awan- 

turniczy w 6 aktach 1 


Kinoteatr „SZTUKA: 


Hotel Saski, ul. św. Jana 6. 
C TTE 
Cnwiia 
Kalendarzyk. 


Św. Romuaida 


Wschód słońca 8'07 
Zachód słońca 542 


Długość dnia 921 
TEATR IM. JUL. SŁOWACKIEGO, 
Sobrta: „Rosmersholm“, 
Niedziela pcrol.; .bczciuszko rod Racławicami", 
Wieczór: „kościuszko pod Raclawicami*, 
TEAIR BAGATELA", 
S-bcta popoł.: Irzedstawienie dla dzieci 
TEATR POWSGŁUŁNY, 
Sobota popol.: . Krzyżacy ', 
Sobota: „Cyrulik szwilski", 
Niedziela LOPCI. „II ZYZUCY% 

Wieczćr: „Krzyżacy”, 

OPERETKA W NOWOŚCIACH: 
Sobota: „Rozwćdka*, 
,Crctllwa Zuzanna 

Wieczur: „liozwódka”, 

WYKŁADY W bumu ARTYST. (pl. św. Duche} 
Scbcte. J. Flach: -Poeci wykclejeńcy'. Część Le 
Byron. 
KULLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH. 
Rynek qłówny Lunia A—B L. 38 
Sobota, prof. dr Józef Reiss: „Beethoven“ (z 
ilusirxacyą muzyczną). 
uv— 

Centralny związek gal. przemysłu 
fabrycznego w sprawie gospodarki 
cyste nowej. 

W związku z poruszoną wczoraj przez nas 
kwestyą postulatów przeniysiu luitowego do- 
wiadujemy się, ze w tej in.erze prowadzi ener- 
gczną akcyę centr. związek gal, przemysłu la- 
prycznego. Oleunizacvu ta zwróciła się do wi- 
cepr. P. U. N.-a z memoryałem, w Którym oO- 
mawia m. i. kwestyę kospodarki cysternowej, 
żądając analogiczne z naszem stanowiskiem) 
przydzielema poszczególnym rafineryoim pew- 
nej ilosci cystern, o których transport ure sa- 

me miaiyby się starać, 

Związek przem. fabrycznego zaznacza, że 
łakio rvozŁOrZĄUZCILC WyiO już SWCRO czasu przys 
gotowane, lecz, że n:o zosialo wjsrowadzone w 
życie, wskutek sporu scispetczcyjnego trzech 
ministerstw (Mn. handlu i przem., Min. Spraw. 
wojsk. i Min. koici). 

-—q— 

Grabski potwierdza zerwanie umowy 
o pozyczke ametykańską. 
Warszawa, (Tel. M.) Min. Grabski potwier- 
dził w rozmowie z dziennikarzami wiadomość 
o unieważn.eniu umowy zawartej przez b. min. 
Bilinskicgo z konsorcyum amerykanskiem w 
sprawie pozyczki polskiej w Stanach  Zjedn. 
nazad polski sawau oM u tem posta amery iv N- 
skiego w Warszawie. Min. Grabski zaznaczył, 
że rząd będzie działał w peiu u porozumienia 
z rządem amerykanskim, zazhowując jednak 
absolutną niczalczność w stosunku do preten- 
syi korporacyi amerykanskiej, wynikłej z ze-r 

wania umowy powyższej. 
s 
Komisya sejmowa 7a utrzymaniem 
b. soboru na placu Ssskim. 

Warszawa. (Tel. M.) W kuloarach sejmowych 
żywo omawiają glosowanie w scjm. kotmisyi ro- 
bót publicznych w £yraw.e zburzenia dzwonnie 
cy i soboru na Placu Saskim, Komisya oświad- 
czyla się wprawdzie za zkuczeniezn dzw ennicy, 
glo zażądała zachowania sozoru. Okazuje się, 
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że zwolennikami zachowania soboru w cen- | nie możliwem jest także obwołanie przez mo- 


trum siolicy są: Związek lud.-nar., nar. Zjed- 
noczenie lud., zpednoczenie mieszczańskie i pia- 
stowcy galiecyjscy. Przeciw zachowaniu soboru 
oświadczyli się: N. Z. R. P. P. S., Wyzwolenie, 
klub chrześcijańsko-diemokratyczny i pos. Šli- 
miński. Sprawa ta wypłynie jeszcze na pienum 
Sejmu. 


Seim bez bufetu. 


Posłów, korzystających z restauracyi i bufe- 
tu sejmowego w Warszawie spotkała wczoraj 
przykra niespodzianka. W salach bufetowych, 
gdzie zwykle w czasie posiedzeń wrzało gwar- 
ne życie, zapanowała niegościnna pustka wsród 
popizewnacanych krzeseł ij nienakrytych sto- 
łów. 

Powodem katastrofy był fakt, że grono pań 
kresowych, ktore dotychczas prowadziły bufet, 
wobec cen maksymalnych, naznaczonych przez 
marszałka w Okresie niesiychauego wzrostu 
pen, uznały za właściwe ustąpić miejsce za bu- 
letem bardziej ryzykującej instytucyi. Będzie 
nią instytucya tanich kuchni. Pierwsze jej kro- 
ki na terenie Sejmu nie są jednak szczęśliwe, 
a przedewszystkiema nie są szybkie, dop “ro bo- 
wiem za kilka dni będzie się można w Sejmie 
napić szklankę herbaty. 


Jarmark gcański. 


Kursujące od dłuższego czasu pogłoski o jar- 
manku gdańskim mają na celu wystawców zra- 
ztć do brania udziału w wystawie. Kierowni- 
ctwo jarmarku czyni wszystki, ażeby wystawa 
gdańska miała jak najlepsze powodzenie. Rów- 
nież rząd polski oświadczył kierownictwu, że 
wszystko uczyni, ażeby jarmarkowi pdańskie- 
mu zapewnić powodzenie, guyż przemygł I han- 
del polski ma w powodzeniu jarmarku wielki 
interes. Jarmark pdańs«i odbęrlzie się w każ- 
dym razie od 18 do 25 lutego 1920 roku. Wpra.- 
wdzie z powodu wejścia w życie traktatu po- 
kojowego, będzie granicą polsko-niemiecka & 
przejście granie w Chojnicach i Wejberowie 
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narchistów dyktatury wojskowej z Ludendorff- 
fem na czele. (Wiadomosci te należy traktować 
z dużą ostrożnością; możliwem jest bowiem, że 
Niemcy pragną zasiraszyć koalicyę widmem 
bolszewizmu, względnie monarchistycznej woj- 


skowej reukcyi i w ten sposób skłonić ją do | 


ustępstw. — Red.) 
mw m 


Demonstrowane bicie bydła 

na grzegórzeckiej targowicy. 
(T) Jak było zapowiedziano wczoraj w połu- 
przy udziale reprezentantów rzeźników i w œ 


becności członków prasy na tareowicy i w rze- 
Źni miejskiej na urzegórzkach, celem naoczne- 


. go zbadania wagi i cen żywego towaru oraz 
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obstawione, iecz ze sirony rządu polskiego bę- ; 


dą dla zwiedzających ij wystawców poczynione 
wszelkie ułatwienia. Wstrzymanie ruchu traks- 
portów i ograniczenia w podróży wystawców 
na wystawę gdańską nie nastąpią. Władze o- 
trzymały wskazówki, ażeby te transporty jak 
najprędzej były załatwionńe i dalej odsyłane. 
Dla mmiecszczenia zwiedzających jest przygoło. 
wanych 10.0600 pokoi, Również i zaprowianio- 
wanie jest zapewnione. 


„Vive la France", 


Podczas przedstawienia w teatrze w Haders- 
leben pozwolił sobie jeden z aktorów m/'emiec- 
kich na żart niestosowny, skierowany przeciw 
Francyi. Obecni w teatrze Francuzi zażądali 
stanowczo. aby patryota pruski przeprosił pu- 
blicznie natychmiast w teatrze Francuzów i 
wzuiósł przed zeLraną putlicznascłą okrzyk ma 
cześć Francyl „Vive la Fraucel", co też ten 
zmuszony był uczynić, 

———— 


Niemcy przed przewrotem ? 


Pisma wiedeńskie donoszą z Berlina, że pa- 
nuje tam od chwili ogłoszenia listy zbrodnie 
rzy, którzy mają być wydani koałicyj niesły- 
chane wzburzerie, Możliwem jest gwałiowne 
wzmożenie sią agilacyi bolszewickiej, ale rów. 


MATRYCY LERLANC, 


Promienie B. „ 


(Romans fantastyczny z końca XX. wieku). 


Każdy dodawał swój własny dowód — jako 
cegłę do budującego się gmachu. Zarzuty, 
wszelkie wydawały się prowizorycznymi, a 0- 
balić je miało dalsze rzeczowe badanie fenoine- 
malnych zjawisk. To była ostateczna konklu- 
zya ze wszystkich artykułów, wywiadów i H- 
stów otwartych. Publiczność domagała się ener- 
gicznie urządzeria seryi eksperymentalnych 
seansów w Enclos. Wśród tego gorączkowego 
rozentuzyazmowania — porwan'e Massixnąca 
zeszio na plan drugi.. Pan Massignac zniknął? 
Niewiadoiio, kto go porwał i kto go więzi? 
Niech będzie. Rzecz malej wagi. Okazya była 
zbyt dobra, aby z niej skorzysiać, Opinia pu- 
bliczna nagliła, aby rczpecząć próby. 

Co do mnie, to nie zdradziłem ni jednem 
słowem mej awantury w Bougival, cbaw ając 
gię kompromitacyi dla Beranżery, wpłątanej 
tak bezpośrednio w tę zbrodniczą aferę. Posta- 
nowiłem jednakże zbadać teren działania Vel- 
monta i udalem się na wyspę na Sekwanie. 
Wypytując mieszkańców nieznacznie, dowie- 


s. mw. t 
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Numer 38 


wypośrodkowania ceny mięsa. Brano za pod: 
stanę cenę żywej wagi. Wybrano trzy sztułsi 
bydliąt i naznaczono 3 klasy jakości, notująć 
cenę. Po zabiciu odrzucono te części, które n8 
idą do jatek, a resztę odważono i zsegregowaDO 
jaso mięso nadające się do sprzedaży. 

W demostrowaniu tej manipulacyi, rzeźnicy 
nasi chcieli dowieść o ile ich żądania są MU 
szne. Z innej strony dowiadujemy się, że nie” 
którzy krakowscy rzeźnicy mogąc sprzedawać 
swe wyroby wojsku po cenach wyższych, niż 
konsumentom miejskim, wielkiemi ilości 


) | oddają mięso i wędliny wojsku, które płaci wy” 
dnie odbyso się zebran.e Rady aprowizacyjnej | k p 


sokie ceny. Jestesmy przekonani, że no 
stosunki w tym względzie zapanują nie wcze 
śniej, póki nie zostanie ustanowiony ied 
cennik obowiązujący wszystkich i we wszyste 
kich dzielnicach państwa. 


Twórzmy polską modę! 


O reorodukcyę polskich modeli w „Gońcu Krakowskim", 


(m-m) Jak wiadomo w: Warszawie podjęto 
akcyę w celu stworzenia własnej polskiej mo- 


dy, opartej na swojskich motywach. Nie pierw- ; 


sza to próba w tym kierunku, ale dotychcza- 
sowe wysiłki odn. do stworzenia rodzimej mo- 
dy kończyły się fiaskiem — być może dlatego, 
że chciano żywcem stroje ludowe przenosić do 
pracowni krawieckiej,j Moda narodowa moża 
mieć istotne widoki rozwoju tylko wtedy, je- 
żeli motywy ludowe, rysunkowe i kolorystycze 
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| Skonfiskowanie 90 kg. 


(T) Onegdaj doniesiono do tutejszego biura ' 


zwalczania lichwy, że niejaki Zygmunt Feiner, 
rzekomo kupiec, sprzedaje pokątnie przedni 
tytoń, pobierając za małą paczkę po 28 koron. 
Wczoraj udały się tut. władze policyjne do zaj- 
mowanezo przez Feinera pokoju w pewnym 
hoteliku przy ul. św. Geruudy i znaleziono tam 
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ne ulegną odpowiedniemu przystosowaniu | 
przestylizowamin.., 

„Goniec Krakowski“ pragnąc tą kwestyą Z% 
interesować jak najszersze sfery, otwiera swf 
lamy nietylko dla dyskusyi, ale reprodukować 
będzie chętnie nadesiane projekty modeli, mo” 
gących, zapoczątkować | spopularyzować nowł 
modę. W razie nadesłania większej ilości pro- 
jektów — „Goniec Krakowski“ ogiosi konkurs 
z wyseką nagrodą pieniężną, 


paskarskiego tytoniu. 


trzy wielkuw walizy pełne tytoniu. Po zważe- 
niu okazało się, że tytoniu tego jest do 90 kg: 
Feiner przewidując wkroczenie policyi um- 
knal. Tytoń skonfiskowano i oddano do inaga* 
zynów Dyr. skarbu. Za zbiegłym paskarzem z% 
rządzono pościg. 


wstrzymanie wykonania kary śmierci 
na rozkaz INaczelnika państwa. 


25 wyrok Śmierci krakowskiego sądu doraźnego. 


(4) Po maz pierwszy sąd dcraźny cywilny roz- 
patrywał sprawę, zupelnie cdmionną od dotych- 
czasowych, Audytoryum też 
tworzyli ludzie z icnego milieu. Oto przed są- 
dem stanął 25-letni Dawid Feder, szklarz z Pię- 
rzchowia pod Bochnią, 

OSKARŻONY © ZBRODNIE RABUNKU NA 
SWYM WSPÓŁWYZNAWCY, 
65-lectnim Markusie Re:.nischeln, To też salę 
szczelnie wypełnili ortodoksi, zaniepokojeni o 
los Federa, który do ostat gch dri wiódł żywot 

nawet bogobojny. 

Rozprawie przewodniczył r. s. Trzeskowski, 
trybun:ł jako wotanci tworzyli r. Bossowski, 


+ 
' 


nia sali rozpraw i 


Droździkowski i Podobiński, cskarzał aFoky=Ą 


rator Stępor, bronił dr. Gottlieb. 


działem się, że Massipnac i Velmot mieszkali 
tam jakiś czas w ziinie, w towarzystwie jąkie- 
gos kiłkunasioleiniego chlopca. Zwiodziiem 
dom, w kiórym joden z nich pod przybranem 
nazwiskiem wynajął micszkanie. Dom był pu- 
sty. Trochę sprzętów, trochę naczyń kuchen- 
nych — oto wszystko. 


Na czwarty dzień po artykule Prevotella z6- 
bwała się w Enclos komisya obserwacyjna. Po- 
nieważ nicbo było zachmurzone, więc ograni- 
czono się tyko do zbudania muru i szarej sub- 
stancyi, którą ekran był powleczony, Analiza 
me dała żadnych Sspecyalnych rezultatów. 
Stwierdzono, że ta substancya stanowi amalga- 
mat materyl organicznych i kwasów. Te połą- 
czenia chemiczne. z jakiejkolwiek strony roz- 
patrywane nie mogły przyczynić się w niczem 
do wyjaśnienia czarodziejskich obrazów. Szó- 
stego dnia niebo się wypogodziło, zajaśniało 
czystym, niczamąconym żadną chmurką bięki. 
tem. Komisya powróciła, wraz z nią przedsta- 
wiciele władz : gromadka cienawych, którzy 
zdołali się wkręcić do świty. Scera, która rze- 
grala się przed ekranem — miała w sobie cos 
tragikomicznego. Ci wszyscy ludzie czekali v 
zapartym w piersi tchem. z oczyma wlepicne- 
mi w pusty, szary mur.. Nic się nie pajawiłol... 
Przygnębien e obecnych było tem większe, ġe 
obawiano się odrazu takiego wyniku.. Czyżby 


l 


Frokurarow oskarżył Federa o zbrodnię T% 
bunku, której dopuścił się na Mawkusie Haint 
schu. Wedle doniesieia ża.darmeryi z Pier" 
chowa, dria 27 stycznia przybył do Federa Rei* 
nisch, htóregu oskarżony ugoseł į przezccował. 
Reinisch miał przy sobie około 5.000 koron. Na” 
zajuirz Feder dał Reinischowi 3 worcny jałma* 
żny, poczem wskązal mu drogę do Bochni, Gdf 
starzec wyszedł, Foder poszedł za nim, wyprze 
dził go i usiadł w przydrrówym rowie, symuld* 
jąc sen. W chwili gdy Reimisch mingi go, Fedef 
wyskoczył z rowu, chwycił go wpół i wtrącił do 
rowu, mstępnie obi} go niezbyt boleśnie lask$» 
tak, że z całej tej awamtury Reinisch wys 
ze zdariym maskórkiem ma głowie i za stratł 
5.000 koron, które mu wyciągngł z kieszeni F> 
der. Reksisch udał się na posterunek żandarme” 


' jedynie nieznana nikomu formulka Noela pof- 


geroux mogła wyczarowywać wizye? 

Ja bylem o tem najmocniej przekonany, a KO 
misye i publ czność dochodziła do tego sanie” 
go przeświadczenia. Oprócz zanalizowanej 928- 
rej substancyi istnial jeszcze płyn, płyn, przy” 
rządzany przez Massignaca ściśle według 1O00 
muły. Płyn ten zarówno wuj mój jak į Ma% 
signac przechowywali we fiołkach i błękitnych 
flakonach. 

Wszełkie poszukiwania były daremne. Ni 
gdzie żadnych fiolek. Ani śladu błękitnych fis 
konów. 

Zaczynano już żałować zniknięcia i ewent 
alrej śmierci Massignaca. Czyżby wielka 87 
jemnica miała być straconą dla ludzkości 
chwili, kiedy Benjamin Prevotelle wykazał 
lą jej doniosiość? 

11 dnia od ogłoszenia rowelacyi Benjami* 
Prevotelle'a — dzienniki zamieściły wee ot 
mość „że trzeci seans w amfiteatrze w nel 
odbędzie się pod kierownictwem samego 
Massiznaca. 

Istotnie koło południa Massienac zjawił Si4% 
Drzwi były zamknięte i obstawione policy 
vięc nie mégi wejść!.. Ale o trzeciej godzi w 


orzabył urzędnik Prefekiury, zaopatrzony 
beinomocnictwo do rokowań... 
(c. D. N) 


Numer 38 


ryj, gdzie doniósł o napadzie, Feder zaś udał się 
do domu i ukrył pieniądze w gnoju. Zawiado- 
mieni o wypadku żamdarmi, przybyli do domu 
Febera, ten jednak początkowe wypierał się 
czynu. Dopiero gdy go żandarmi wzięli w krzy- 
żowy ogień i zapewnili mu bezkarność, 

FEDER PRZYZNAŁ SIĘ I WSKAZAŁ MIEJSCE 

UKRYCIA PIENIEDZY, 

których było już tylko 4.000 koron. 

Feuer ma rozprawie przyznał się do czynu, u- 
Bpraiedliwiając go wudnymi stosunkami ma- 
tary alny Lui, 

Poszkodowany Reżuigch opowiedział wypa- 
dek, mowiąc, ze nie spodzieniał się po gościn- 
ueni przyjęciu u Fedena napadu z jego strony. 
Żandarmi wiłgocki i Kumora zeznali, że Feder 
cieszył się dobrą Opinią w gminie. 

Wniosku obrońcy o przekazanie sprawy Fe- 
dera do orzecznictwa Sydow zwyczajnych try- 
bunał nie uwzględnił, natomiast trybunał przy- 
chylił się do wtiosku obrońcy, dom*gającego 
się poddania Federa pod obkserwacyę psychia- 
trów, moiywując swój wniosek tem, iż czybu 
podobnego w biały dzień, na człowieka "najo- 
mego, mógł się dopuścić jedynie człowiek anut- 
malny. 

Na sali rozpraw zjawili się więc psychiatrzy, 
prof. Horoszkiewicz 1 prof. Jankowski, którzy 
przysłuchiwali się powtórnym zeznaniom askar- 
żonego. Proi. Horoszkiewicz oświadczył nasię- 
pmie, że na podstawie zeznań Federa 

UZNAJE GO ZA ZUPELNIE NORMALNFGO 


L nie ma najmniejszego powodu do powątpie- 
wania o jego stanie umysłowym, 

Po zamknięciu postępowania dowodowego 
zabral głos prokurator Stąpor i uzasadniając 
oskarżenie, domagai się uznania Federa win- 
nym zbrodni rabunku į skazania go po myśli 
ustawy. 

Obrońca dr. Gottlieb wypowiedział dłuższą 
mowę, doskonałą tak pod względem oratorskiim, 
jak i prawniczym, Wykazywał, iż sprawa po- 
wyżeza mie nadaje się pod orzecznictwo sądu 
doraźnego, lecz należy przekazać ją sądowi zwy 
czajmsemu, gdyż Feder dopuścił się raczej kwa- 
lfikowanej kradzieży, albowiem naprzód nastą- 
piła kradzież pieniędzy, R dopiero potem cheąc 
gię utrzymać przy zabramej rzeczy, obił Reini- 
Scha Mowę swą zakończył apelem do trybuna- 
łu, aby ten, uwygiędniwszy nieskazitelny do- 
tychczasowy tryb życia Federa, zastosował naj- 
łagodniejszy wymiar kary, względnie aby spra- 
wę przekazał sądom przysięgłych. 

Trybunał udał się ma naradę, poczem po bli- 

sko godzinnych obradach przewodniczący r. 
Trzaskowski ogtosii wyrok. 

Sąd donaźny uznat, że Feder dopuścił się zbro- 
dni rabunku z chęci zawłądnięcia, pieniądzmi 
Reimischa i za tę zbrodnię 
SKAZUJE SIĘ GO PO MYŚLI $. 442 NA KARĘ 

ŚMIERCI PRZEZ ROZSTRZELANIE. 

Wśród audytoryum powstałą konstermacya., 
Obecne na sali matka, żona j siostra Federa 
podniosły l.męnt nie do opisania. Płacz i norze- 
kania kobiet oraz współwyznawców Federa Za. 
głuszyły mowę przewodniczącego, który uzasa- 
dmił wyrok. Feder 3uai bez ruchu spakojny, big- 
dząc dokoła zaniglonym wzrokiem, nie zdająe 
sobie sprawy z sytuacył, w jakiej się znajduje. 

Obronca dr. Gottlieb udał się natychmiast na 
poczię i uzyskał połączenie z kancelaryą gabi- 
netową naczelnika państwa, którego prosi? a 
Bmnestyę dla skazańca, Telefonicznie przedsta- 
wil cały stam sprawy adjutantowi, a ten nastę- 
pnie przywołał do relefemu szefa kancaiaryi ga- 
binetowej, dra Cara, który mów poiączył się z 
Prokuraioryą państwa. Raport urzędowy, o- 
trzymany również przez prezydenta sądu, Peca, 
przedłożył dr. Car naczelnikowi Piłsudskiemu, 
który 

POLECIŁ WSTRZYMAĆ EGZEKUCYK. 


Amnestyę drogą telefoniczną odebrał dyr. 
poczty, Niwicki, poczam odesłał ją do prazyden- 
te sądu Peca, 

Egzekucya miała się odbyć o godzinie 4'30 po- 
poludniu. 

WSZELKIE PRZYGOTOWANIA BYŁY JUŁ 

UKOŃCZONE. 


Feder siedział w celi dla skazańców, otoczony 
lanea tującemi kobietami. 

Oczekiwano telegramu, potwierdzającego am- 
nestyę telefoniczną, Tego jednak jeszcze mie o- 
trzymano. 

ŻYCIE FEDERA WISIAŁO WIĘC W DALSZYM 
CIAGU NA WŁOSKU. 


Tuż przed upływem terminu egzekucyjnego ; 
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| lądowa, która pociągnęła za sobą, niestety, stra- 
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3 żołnierzy zabitych, 3 ciężko, a 2 lekko rannych. — Jednemu 
żołnierzowi śmiga samolotu odcięia głowę. 


Kraków, 7 lutego. 
(?) Wczoraj zdarzyła się ra polach Rakowic- 
kich pod hrakowem kaiastwofa samołotowo- 


żołnierzy, których w stamie bardzo groźnym od- 
wieziomo do szpitala garnizonowego, Ponadto 
dwaj żołzierzo odzsieźśli lżejsze rany. Lekko rem- 
nym jest też obserwator, jadący wraz z plotem 
włoskim, któremu w porę udało się z samolotu 
wyskoczyć, a którym jest jedem z jednorocznia» 
ków tutejszego garmizonu. 

Po tym strasznym wypadku, który rozegrał 
się w ciągu jednej minuty, lotnik włoski, zar 
miast zatrzymać ra miejscu aparat, usinorwał 
wznieść się jeszcze w górę. I istotnie, mimo zła. 
marej śmigi, której jedna połowa zupełnie od- 
leciała, uleciał jeszcze kilkanaście metrów, 
strącił dwa kominy na budynku koszar, poczam 
spadł na dach, skąd zsunął silę na dziedziniec 
koszarowy. 

Aeroplan uległ oczywiście całkowitemu mj- 
szczeniu, pilotowi włoskiemu nic się natomiast 
rie stało. Pod wpływem tego, co zaszło, popadł 
om tylko w stan silnego zdererwowania. 

Jest rzeczą charakterystyczną, że w moman- 
cie spadku na maszerujący oddział, kiedy ta 
samolot leci z szybkością 250 kilometrów na 
godzinę, prąd powietrza porwał w górę jedne- 
go z żołnierzy, a był tak siiny, że przerzucił go 
przez druty łącznikowe samolotu i odrzucił nas 
wru, dokonamego z pewnością bez złego zamia- | stępnie na odległość 50 metrów, bez żadnych u. 
ru, był straszny. Śmiga aparatu, łamiąc się w : szkodzeń ciała, 


tę życia kiiku naszych żołnierzy. 

Smutnym bobaterem tej katastrofy jest ofi- 
cer-lounik włoski, którego zręczne ewolucye, 
dokorywane w ostatnich dniach nad Krako- 
wem, ludność naszego miasta miełą niejedno- 
krotnie sposobność podziwiać. 

Oto wczoraj między gadziną 4 a 5 po południu 
piot ten, po dokonaniu szeregu ewńlucyi nad 
KArmikowem na włoskim aparacie systemu „Sa 
voye“, poszybował rad pola Rakowickie, gdzie 
właśnie w tym czasie maszerowada odbywająca 
tam ćwiczenia kompania naszej piechaty. 
Według przypuszczeń świadków katastrofy, 
lotmik włoski chciał spłztać figla naszym żol- 
nierzom i zaskoczywszy ich z tyłu, zmiżyć nad 
mimi lot, aby ponad ich głowami znów poszy- 
bować w pizestworza, wadlug zaś zeznań same- 
go lońlsiika, wskutek jedynie nagłego defektu 
motoru, spadł om z aparatem na maszerujący 
oddział 

Jak zresztą przyszło do katastrofy, wyjaśni : 
to śledztwo. Faktem jest, że skutek tego mame- 


połowie, zakłia na miejscu trzech żołnieszy, jak Ciaia zabitych ofiar katastrofy pozostawiony 
gdyby nożem odcinając jednemu z nich, Anto- | na miejscu wypadku aż do przybycia władz są- 
niemu Jeziorskiemu, głowę į odrzucając ją na j dowo-wojskowych. Wszyscy zabici żołnierze są 
odlegiożć 300 metrów, Oraz raniła ciężko trzech to ludzie młodzi, liczący od 20 do 26 roku życia. 


REDUTA PRASY. Władze zawiadomiły w dniu 
wczorajszym kcmitet Reduty, że ograniczają ze 
względu bczrieczeństwa putlicznego bardzo znacznie 


í E 1 ilość osób mogących wziąć udział w Reducie, Wos 
zydentem sądu i oddziałem wojska udał się ma | bec tego zwraca komitet uwagę, że wszelkie dalsze 


główny podworzec į tu zawiadomił przewodni- | zgłoszenia po zaproszenia są Stanowczo bezcelowe; 
czący, że naczelnik państwa kazał wstrzymać E Rt E a e e listę 4 
A e z - 3 wnoczesnie aje SI O 
ogzekucyę, a o daiszym swoim losie dowię się wiadomcéci, że bilety sprzedawać się będzie Siib 
Feder w niedługim czasie. b w dniu jutrzejszym, w poniedziałek (loże) i wtorek. 
Feder tenaz z nadmiaru radości nie mógł o- o dniu reduty (tj. we środę 11-go) sprzedaży nią 
panować swych zmysłów. Pod wpływem dziw- | %uaoiczYSTOŚĆ 
> : Ą p- $ LUTEGO W KRAKOWIE. K 
nej przemiany losów opadł zupełnie ma siłach, mitet obywatelski urządzający uroczystość w Krę- 
tak, iż musia:o go podtrzymywać, a wreszcie | kowie z powodu odzyskania dawnych ziem polskich 
odwieźć do Szpitala więziennego, zaprasza jak najgoręcej wszystkie władze, instytu- 
Zazmeczyć należy, że wcozrajszy wyrok śmiar- 


S. towarzystwa i najszersze warstwy obywatelstwa 
ci, acz nie wykonany, był z łu 25. akowskiego do wzięcia udziału w niedzielnej us 
e e e 


roczystości narodowej. 
R An kadrze DR cza komitet „prezdiierzua ko- 
; s *czo- Jola dla duchowieństwa, naczelników władz, re- 
Przed sądem DE? boni prezentantów wojskowości i delegacyj. Cechy mają 
raj, pod przewodnictwem r. Klimeckiego, TOZ- | miejsce w krąg ołtarza św. Stanisława, Młodzież 
wa przeciw Janowi Rachułi, lat 42 i Stara | szkolna zaś utworzy szpaler w nawie glównej ko- 
gławowi Solińskiemu, lat 45, o zbrodnię podstę- 
pnej kradzieży w trzech wypadkach. I talk Woj- 
ciechowi Hemusiakowi skradli 12.000 korom z 


w o amip i SE) : _ w; PPP <a 


zdyszamy listonosz przyniósł oczekiwany tele- 
eram, 
Trybunał wraz z prokuratonem, obrońcą, pre 


ścioła. Członkowie komitetu będą pilnować porząd- 
kt w kościele. Pubiiczność zająć raczy miejsca w. 
bocznych nawach. Osobnych zaproszeń komitet nia 
będzie rczsyłać. 

OCHRONA WIANKÓW. Jak wiadomo w czasła 
niedzielnej uroczystości poszczególne osobistości tus 
dzież delegacye rzucać będą na Wisłę specyalne 
wianki na znak łaczności prsatarej stolicy Polski, 
podwawewliskiego gradu. z Pomorzem į Bałtykiem. 
Wisła — nasza polska rzeka od źródeł do ujścia po- 
niesie na swych falach symboliczny znak braterstwa 
i jedności narodowej. Dlatego komitet zwraca się 
do okwlicznego obywatelstwa nad brzegami Wisły 
oraz do tych. co pracuja na rzece, by nie chwytano 
wianków, lecz owszem skoro kto zobaczy, że wianek 
u brzegu utkwił. odrzucano go dalej na fale Wisły. 
Zależy bowiem całemu naszemu społeczeństwu, aby 
przynaimniej pewna część wianków dotarła do po- 
morskich brzegów gdzieby uchwycona stanowić mo- 
gła pamiatkę wielkiej historycznej chwili dla całego 
Narodu polskiego. Komitet uprasza prasę polską o 
powtórzenie prośby w każdym polskim dzienniku 
wychodzącym na ziemiach Rzeczypospolitej. 

AL MASKOWY ARTYSTÓW TEATRU IM. J. 
SŁOWACKIEGO. Komitet organizacyjny zakontrak- 
tował doborowy, składający się z 20 osób zespół or- 
kiestralny, który będzie przygrywał do (tańca na 
sali głównej i podczas solowych produkcyi. W sali 
walca (na dole) wystąpi kwartet smyczkowy. Do- 
tychczas zapowiedziano kilkadziesiąt oryginalnych 
kostyumów, pojawią się nadto całe grupy stylowe. 
Zaproszenia i bilety wydaje codziennie od 6 i pół do 
8 wieczorem kasa teatralna (westybul), która zams 
knic swoje czynności 14 lutego tak, że w sam dzień 
balu, tj. 15 mie będzie można otrzynać biłetu. 

ZWIAZEK INTELIGENCYI PRACUJĄCEJ urzą- 
dza w niedzielę 8 lutego 1920 r. o godz. 7 i pół wies 
czorem w swym lokalu u]. Floryańska 58. I. p. zwy- 
czajne zgromadzenie swych członków z referatem 
Prof. Lulka: „Przyszlość waiuty polskiej" 

BIURO POŚREDNICTWA PRACY przv Polskim 
Związku zawodowym chrześciiańskiei słnżby domo- 
wej Kraków pl. Marvacki 1. 2, I. p. ctwarte codzien- 
nie o dgodz. 10—1 przedpoł. przeimuie zgłoszanią 
PL racetoweow i dosoreza służby domowej. 

(T) FAŁSZYWY ALARM. Wczoraj wieczorem a 


portfelu, Janowi Jaśkowiczowi 5.000 koron, a 
M. Gruennerowi 8.000 korom $kamimi zostali 
na karę 3-letniego ciężkiego więzienia, 

Bronił dr. Lewartowski. 

EED w ZEL 


Narody 22 pomoc w zwalczaniu przemytnichwa: 


W myśl ustawy z dnia 19 grudnia 1919 roku 
(Dzienn. urzęd. Min. sk. Nr. 22.) 'o przyznaniu 
nagród za pomoc w zwalczaniu przemytnictwa 
ustanowiono nagrodę za wykrycie if ujęcie prze- : 
mytnika z towarami lub towarów przemyca- 
nych, a mianowicie z sumy osiągniętej ze 
sprzedaży tychże w stosunku następującym: 
Od sumy do 5000 Mk. 75 proc., od 10.000 Mk. 
50 proc., od 50.000 Mk. 35 proc., ponad 50.000 Mk. 
25 proc. „M 

Jeżeli zaś przy pościgu za przemytnikiem z 
towarami tenże zdołał zbiedz — wypłacać się 
będie nagrodę za przytrzymane towary w Sto- 
sunku następującym: Od sumy do 5000 Mk. 50 
proc, od 10.000 Mk. 35 proc., od 50.000 Mk. 20 
proc, ponad 50.000 Mk. 10 procent. Niezależnie 
od nagród w wymiarze procentowym może wła- 
dza przyznać nadzwyczajną nagrodę upraw- 
nionym, którzy pey ujęciu przemytnika lub 
przedmiotu przemytnictwa ujawnili niezwykłą 
odwagę, lub też jeżeli ujęcie to wymagało nie- 
zwykłego wysiłku. 

Tego rodzaju wysokie nagrody powinny tak 
organa kolejowe jak i straży bezpieczeństwa 
zachęcić do czuwania nad ruchem towarów w 
okr,gach granicznych i zwalczania przeinytni- 
ctwa, które w ostatnich czasach przybrały nie- 
bywałe rozmiary, 
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podzinie 740 zaalarmowano tut. straż pożarną, do- 
nosząc że hangary lotnicze wojskowe w Rakowicach 
stoją w plomieniach. Straż pożarna po przybyciu 
na miejsce nie znalazła wcale pożaru, jednak tuż 
za hangarami zobaczono płonące 
które ruzpalono w celu dania sygnału dla zabląka- 
nych, w wieczornej mgle aeroplanów. Jeden z prze- 
chodzących zdala żołnierzy sądząc, że Ww pożar za- 
alarrnował niepotrzebnie straż pożarną. 

(L) PUPAKZENIE, Wczoraj o godz. 11 rano wes 
zwano Pogotowie do p. Wiktoryi Płachta, żona ro- 
botnika, zam. przy ul. Gertrudy l. 8, która podczas 
zapalenia prymusa doznała siinego poparzenia po 
nogach i twarzy. Lekarz Pogotowia skonstatował 
popawzcnie lll-go stopnia. W sianie ciężkim od- 
wiezicno nieszczęśliwą do szbitala powszechnego. 

(T) USIŁÓWANE SAMOBÓJSTWO. Wczoraj usi- 
łowała otruc się w zamiarze sambójczym, zażywas 
jąc lizolu z morfiną 22-leinia Marya Pawluś, zam. 
przy ul. Brzozowej ł. 12. Wezwany lekarz Pogotowia 
po zastosowaniu środków zaradczych, zastrzyknięć 
atropiny itd. odwiózł niedoszłą samobójczynię do 
szpiiuła powszechnego. 

(T) ARESZTOWANIE NIEUCZCIWEJ POSLU- 
GACZKI. Wczoraj aresztowano 2S-letinią Maryę 
Chmielowską, która obsługując jednego urzędnika, 
skradia mu znaczną część garderoby wartości 4.000 
koron. Nadto Chmiclowska popełniła wiełe innych 
kradzieży i sprzeniewierzeń. 


(T) KAPUSTA ZŁOLZIEJEM. Aresztowano wczo- | z c 
| wschodrim, ale wzbogacane swego 


raj 19:lctniego Leona Kapustę, który na szkodę Jó- 
zefa Brylskiego w Prokocimiu skradł kwotę 4.000 
koron w gotówce. 

(T) ARESZŁOWANIE PASKARZA SACHARYNY. 
Wczoraj aresztowano Mendla Wildmana 1. Cs W 
Podgorza. któremu skonfiskowano 3 kig. sacharyny. 
Podczas dochodzeń aresztcwany zeznał, że sacha- 
rynę otrzymał od nieznanego handlarza. Znaleziono 
również przy Wildmanie znaczną gotówkę. 

CENA MAKI WE FRANCYI, Kada ministrów 
pod przewodnictwem prezydenta Poincarego za- 
twierdziła począwszy od dnia 1 marca podwyż: 
szenie cen mąki do 93 franków za 100 kg.; osoby 
obarczone rodziną, wdowy i sieroty będą otrzy- 
moyvwały chleb po cenie zniżonej. 

„REWIA' cstatni zeszyt poświęciła w znacznej 
częsci „najradośniejszej chwili w historyi naaszej lat 
ostatnich* — wkroczeniu wojsk Rzeczypospolitej 
polskiej do Torunia, Ilustrujący artykuł. szereg ar- 
tystiycznych i efektownych zdjęć z piękności archi- 
tektonicznych Torunia przynosi prawdizwe rewela- 
cye o tej nowej perle Rzeczyposnolitej. Znajdujemy 
tu nadto zdjęcia z warszawskich uroczystości „Virs 
tuti militari“, nadzwyczaj zajmujący felieton A. 
Langego „Nieopisane dramaty, nowelę „Pająk“ itd. 
Książki nadesłane do Redakcyi. 

Zofia Rogoszowa: „SŚroczka kaszkę warzyła* gad- 
ki dziecięce, spisane z ust ludu i wspomnień dzie- 
ciństwa, ilustrowała Zofia Lubańska, muzykę na- 
pisał prof, Michał Świerzyński. Lwów 1920 Warsza- 
szawa — Nakładem i drukiera Zakładu narodowego 
tm. Osclińskich. W wydawnictwie tem zyskuje na 
sza literatura dia dzieci książkę. którei brak dawał 
się zdawra odczuwać, nie ulega też wątpliwości. że 
znajdzie się ona w każdym polskim domu i docze- 
ka się jeszcze wielu wydań. 


bicai POWY ELE i” > 0 
NADESŁANE. 


TAPIOKA FRANCUSKA 


odżywcza, wykwintna w smaku, wydatna w użyciu. 
Żądać w sklepach kolonialnych i drogueryach. 


Złoto, srebro, brylanty 


oraz wszelkie kosztowności kupuje 5 
25. 
Związek muzyków polskich w Krakowie urządza 
we wtorek dnia 17 lutego b. r. w wielkiej sali 
„Sokoła“ krakowskiego — na zakończenie kar- 
nawału — ostatnią zabawę z tańcami | bardzo 
wesołym + obaurołam. 
Po zaproszenia zgłaszać się należy w lokalu 


Związku — Szewska 22, Il. p. w godzinach od 
3—4 popołudniu. 


PRYWATNA SZKOŁA PRAWA 


dra Abdermana i dra Rychlewskiego 


Kraków. Straszewskiego 26, tl. p. (naprzeciw Uniw.) od 4—6 
przygotowuje do wszystkich egzaminów i rygorozów prawniczych 
A w 


„Salon Sztuki 


ul. Szpitalna Nr. 40. 


(naprzeciw ieairu mie, skiego). 


Sprzedaż i kupno obrazów pierwszorzędnyca mt» 

strzów, polskich i zagranicznych, po cenach nzziar 

kowanych. Chcąc uprzystępnić najszerszym wat” 

stwom nabywanie prawdziwych dzieł sztuk, zü- 
prowadza dyrekcya również 


p oPriedaż na SPRAY, ac 


płacąc najwyższe ceny 
Emil Goldwasser, Kraków, Grodzka 


Poska wite odposie wamłeni na propoycye pokojowe Balzeni 


wielkie ognisko, j 


Warszawa (Tel. M.) Jak słychać edpowiedź 
rządu na propozycyę pokojąwą bolszewików 
ma być gotowa już w przyszłym tygodniu. Wc- 
dług krążących pogłosek edpouiedź ma zawie- 
rać cały szereg warunków, po ktirych przyję: 
ciu doriero rozpoczną się ewentualne rokowania 
z rządem sowietów. Mówią, ze odpowiedź pol- 
ska będzie wyrazała szereg daleg» idących żą- 
dań. W kuloarach sejmu opowiadają, że duży 
wpływ na zredagowaniu odpowiedzi ma zje- 
dnoczenie nar.-lud., z którego łona wyszedł pro: 


Gotowość Polki do rozowań nie kydiywa 
1 Siabost, lecz 2 miłości pokoju. 


Warszawa (lcl. M.) Jeśli rząd sowiecki, wysy- 
łając znaną już notę pokojową pod adiescem Na- 


 czelnika peństwa i narodu pełskiego miał na 


myśli rie zaprzestania krwi rozlewu na froncia 
arsenału 
egitacyjnego nowym mamewrem taktycznym, 
to oczekuje go dotkliwy zawód, Polskie czynnie 
ki miarodajne postanowiły wszcząć z komisa: 
rzami bolszewickiemi wymianę zdań, która po- 
zwoli zoryentować się jek w puaktycznej reali- 
zacyi wyglądają zepewnienia pokoju obecnych 
kierowników rządu rcsyjskiego. A gdy dodamy, 
że informacye otrzymane ze sfer jaknajbardziej 
kompetentnych w jaknajbardziej kompetent- 
nem miejscu o stanie naszej armii n.. "schodzie 
$ jej sprawności bojowej, daje najpochłebniejsze 
świadectwo żołnierzowi polskiemu į dowództwu, 
które nim kieruje, wówczas nietylko polska opi- | 


nia publiczna, ale i państwa entonty i lud ros 
syjski przekonają Się, iż naszę gotowość do ro- 
kowań pokojowych dyktują względy humani. | 
tarne, a nie jakiekolwiek inne. Konkielna od- 


| 
| 
mier Skulski, 


powiedź polska na notę sowiecką, której wy- 
słania oczekiwać należy między 15 a 20 bm. 
raz wreszcie rozwieje legendę o rzekomym ims 
reryaliżmie neszym i przekona demokracye za- 
chodnie, że narznczną nam walkę na wschodzie 
toczymy wyłącznie w Obronie tych haseł, na 
których opiera się traktat wersalski. O granicy 
polsko-rosyjskjei stanowić musi wola ludów, 
zamieszkujących kresy. Jeśli rząd sowiecki ze- 
chce bez żadnych zastrzeżeń zasadę tę uznać, 
dając gwarancyę, że będzie ja szanował, wów- 
czas cel owych walk na wschodzie można uznać 
za zupełnie osiągnięty. 


Pouine obrady ws>ólne komisyi 
wo.S«owej i zacranicznej. 


Warszawa (Tel. M.) Odbyło się tu wczoraj 
posiedzenie wspólne komisyj wojskowej i za. 
granicznej pod pizew, p, St. Grabskiego. W po- 
siedzeniu wzięli udział: premier Skulski, min, 
Patek, gen. Leśniewski i Wojciechowski oraz 
podsckretarze gen. Sosnkowski i gen. Majewski, 
i zastępca szela sztabu generalnego. P. Grabski 
(n.-d.) przed rozpoczęciem obrad zwaócił się z 
propozycyą, aby rząd zastosował cenzurę pre- 
wencyjną do pism, o ile idzie o sprawozdanie z 
obecnych posiedzeń komisyj spraw zagranicz. 
nych. Przedstawiciele rządu w odpowiedzi wy- 
jaśnili, że według ustaw obowiązujących w 
Polsce cenzury prewencyjnej do dzienników 
stosować nie można. Komisya wyraziła nastę- 
pnie życzenie, aby każde pismo, któreby ośmie» 
llo się zamieścić jakiekolwiek o toku Obrad 
komisyi sprawozdanie, uległo zawieszeniu i od- 
powiedzialności sądowej, Rząd obiecał zastoa 
suwać się do życzenia komisyi. Następnie uchwa 
lono poufność obrad wobec czego sprawozdania 


a nie podajemy, 


Odezwa właciz bolszewickich 


do narodu 


Wiodeń. (Tel. w1.) Biuro kor. donosi iskrowo 
z Moskwy: Wszecliosyjski centralny kom tet ' 


wykonawczy zwrocił się Świeżo, jak to zapo- l 


wiedziano już, z odezwą do narodu polskiego 
w sprawie pokoju. Nawiązując do dwukrot- i 
nych oficyaunych not pokojowych rządu sowie- 
tów z grudnia ı stycznia, odezwą wywodzi, iż ! 
Francya i Anglia starają się rzekomo podjudzić 
Polskę do wojny z Rosyą. Naród rosyjski i na- | 
rod polski, — brzmi odezwa — znosiły wspólnie | 
przez przeszło wiek tyranię caratu. Jest zrozu- 
miałem, ze niektórby Polacy upatrują w Ro- 
syanach jeszcze dawniejszych poddanych, któ- 
rzy na rozkaz cara guębili naród polski. Teraz 
jednakże miałaby Polska do czynienia tylko z 
Rosyą robotników i wieśniaków, którzy ze 


wszystkiemi narodami chcą żyć w pokoju. Ro- | 


sya zwraca się do Polski w uroczystych sło- 
wach, aby wyjaśnić wszelkie kłamstwa i niepo- 
rozumienia, Nceprzyjaciele Rosyi są także nie- 
przyjaciółmi Polski. Rosya sowietów nigdy nie 
myślała o zdobyczach w Polsce. Zbrodni cara- 
tu i rosyjskiej burżuazyji nie można przypisać 
Rosyi sowietów. Rosya sowiełów od pierwszej | 
chwili uznała niezawislość Polski, bez żadnoj 
ukrytej myśli. Naród rosyjski pragnie takiej 
organizacyi światowej, któraby nie czyniła woj- 
ny konieczną. Dlatego Rosya zrzek!a się wszel- | 
kiej agresywrej polityki i stara się w drodze 
ustępstw przyjść do pokoju z kapitalistami ane 
gielskimi i irancnszimi, Małym państwom kre- 
sowym jak Estonia, poczyni się jak najdalej 
idące ułatwienia, a to wszystko w tym celu, 
aby ludowi roboczemu dać pokój. Polacy mu. 
szą ostatecznie zrozumieć, że pokój z nimi jost | 
szczerym i najsilniejszym zamiarem rosyjskich 
robotników i wieśniaków. 

Zwyciężywszy wojska Kolem ka, Demikina i 
Judenicza, klasy robocze Rosyi pragną tylko je- 
drego, a to, aby nie dopuścić do panowa: ia je- 
dnej klasy nad drugą, Wszelka zewuiętrzna po. 
lityka zdoiżkywcza padkcp=tty zasady idei so ` 
wieckich. Wolność Pels'q !--*+ koniesznym wa- / 
runziem wstępnym dla swotodnego rezwoja , 
Rosyi. Przeksztatca te Polski (na modłę sowie- l 


n i l m 
polskiego. 
caą!| -- przyp. Red.) leży w interesie jej włas: 
nych mas roboczych. Centralny Komitet Wykos 
nawczy robotników, żołnierzy i wieśniaków Ro- 
ayi, nojizyżczy autoryiet, reprezentujący masy 
robocze, zatwierdza propszycyę pokojową rządu 
sowietów z dnia 30 stycznia, Wzywa On naród 
polski, aby wreszcie zaniechał nieufności de 
Rosyi, aby zakończyć krwawą wojnę j aby oba 
te nerody wspólnie podjęły inną wojnę przeciw 
«wym siłom, które je gnębią, jak: zimne, glód, 
tyfus i kezrokocie. Centralny Komitet Wykona- 
wczy przesyła swe najszczersze pozdrowieria 
narodowi polskiemu, który grzębiony był przez 
carat i przez jego burzuczyę, a przez wojnę je- 
szcze więcej ucierpiał, niż jakikolwiek inny na- 
ród. Wyraża on silne przekonanie, że przez po- 
kój pomiędzy obu sąsiedzimi narodami wytwo- 
rzą się najsenieczniejsze i najlepsze stosunki. 
é e 


Fornia, nadana odezwie bolszewickiej do na- 
rodu polskiego, musi być ze strony polskiej u- 
aana za niawiaściwą. Budzi ona nicktórymi 
zwwotami swymi podejrzenie, iż bolszewicy, dą- 
żą.c, jak się zdaje, szczerze do pokoju z Polską 
jednocześnie mie wyrzekają się myśli o prze- 
kształceniu Polski na modłę oczywiście sowie- 
cką, czego sobie lud polski bynajmriej nie ży- 
czy, W Polsce nie prmuje klasa naxl klasą. Pol- 
ska rządzona jost demokratycznie i to lud pol- 
ski całkiem zadowala. Nie pragnie on bynajmniej 
sowieckiej dyktatury prolewwyatu i gdyby taki 
między innemi cel mieły bolszewickie manife- 
sty, to musiałyby one sprawę pokoju zruacznie 
wirudnić, Naród polski posiada swe prawowite 
władze państwowc, do nich zatem, nie hezpośre- 
dnio do narodu polskiego, ani też do jego klas 
poszczegulzych zwracać się winna ze swetni po- 
czynaniaini pakojowemi Rosva sowiecka. Pra- 
wowici przedaiawiaiele narodu raszego w Sej- 
mie mają jedynie w awych rękach prawo decy- 
zyi w kwostyach, dotyczących wojny lub poko- 
ju. Miejsce odezw, Adresocwznych ponrd glowa- 
imi prawowitych polskich władz państwowych, 
zastąpić winny rokowania bezpośrednie obu 
rządów. Oto jmdyca droga, obiecująca jakieś 
rczultaty. — Przyp. Red, 4 


w razia ataku Rosyi koalicja da Polsce pomóc. 


Paryż (BK) Na posiedzeniu komisyi spraw 
zagrau, oświadczył Millerand, że gdyty państwa 
nowo powstałe w Sąsiedztwie Rosyi zostały 
przez Rosyę Sowiecką zaatakowane, Sprzymio: 


rzeńcy dadzą Im pomoc. Przyrzeczenia takłegpo 
już dotrzymanii, dając Polzco broh i materyal 
wojenny, aby się mogła się bronić, 
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Plebiscyt na obu Siąskach odbędzie się 4 marca? 


Praga (PAT) „Czeskie Słowo“ donosi, że pre- 
kydent międzykoalicyjnej komisyi plebiscytowej 
w Cieszynie oświadczył, iż plebiscyt na Śląsku 
Cieszyński mi Śląsku Górnym będzie prawd- 
podobnie przeprowadzony dnia 4 marca, Ber- 


neńskie „Lidove Nowiny" dowiadują się jednak 
ze źródła oficyalnego, że wiadomość ta nie od- 
powiada prawdzie, i że prezydent wyżej wymie- 
nionej komisyi, Manneville, dotąd terminu nie 
oznaczaj, 

Ea 


Pochód do polskiego morza. 


Toruń (tel. wł.). Według dotychczasowych da- 
nych, program objęcia Pucka przez władze pol- 
Bkie pazedsiawia się jak następuje: 

Dnia lv lutego, o godzinie 11 przed południem 
przyjazd generała Hallera do Pucka, poświęce- 
nie i podniesienie bardery polskiej przy salwie 
21 strzałów działowych, wreszcie wbicie pamią- 
tuowego słupa w morze, 

Dola 1i lutego uroczysty pochód do morza, 
do Wielkiej Wsi, 

Gdańsk. (PAT) Wojska nasze, które dotych- 
czas postępowały na Pomorzu w kierunku pół- 
nocno-zachodnim, obecnie po zajęciu limii 
Tczew, Starogard, Kościeszyn postępować będą. 
w kierunku północnym do morza. Pochód od- 
bywać się będzie na całej linii 4 wszystkimi 
drogami, tak że oddziały naszych wojsk wejdą 
do każdej niemal wioski, 


Polacy okupantami? 


Katowice, 6 lutego. 

„Ostdeutsche Morgenpost“ z duia 2 b. m. do- 
mosi z Pszczyny: 

Ł ra 
oddziału okupacyjnego, który przybył do 
Pszczyny w sile 250 ludzi. rie tylko „iększa 
część żołnieru,, <i8 i WwaęaSZA Tiyać -i-G0TÓW 
mówi po prlsku. | 

Potwierdza sę vięc cwu, Wywowiadni y 
już dawno z obciwź, że w celach okupacyi Gór- 


nego Ślijska przysłane będą wojska polskie w ; 


unifoomach francuskich“, 
Sprostowanie Biura Wolfa. 
Biuro Wolffa donosi, dż wiadomości, jakoby 
do okupacyi Górmego Śląska użvto żołnicnzy pol 
skich, w uniformach francuskich i amerykań- 
akich, Jost nieprawdziwa. 


Amnestya dla przestępców politycznych 

na obszarach plebiscytowych. 
Olsztyn (tel. wt.). Wkrótce wyjdzie smnestya 
dia wszystkich przestępców politycznych na 
ziemiach, podlegających plchiscytowi Z więzień 
i zostaną talkże nasi rodacy z Ma- 


Niemcy nie wydadzą SW 


Warszawa (Tel. M.) Z Berlina donoszą, że Nos- 
ke oświadczył wobec sprawozdawcy „Daily 
Mail", iż nie uczyni niczego coby miało odwleo 
tądania ententy w sprawie wydania winowaj- 
oów niomieckich, Wykonanie jednak teg» żę. 
dania nie da się przeprowadzić, albowiem woj. 
sko nie chce wydać swoich dowódców, tak samo 
ale Znajdzie się w parlamencie większość, któ. 
raby wzięła na siebie odpowiedzialność za wy- 
danie swolch rodaków, 

Lista Niemców, których wydania 

domaga się Polska. 


Berlin. (PAT) „Berliner Tageblatt" w wyda- 
ntu czwartkowem publikuje następującą listę 
Niemców, których wydania domaga się Poiska: 
Auerbach, Alfred Baade, Artur Baumann, Bem- 
fest, von Beseler, Blankenburg, von Redow, 
Brokshagen, Buchting, Dickhut, Harrach, Due- 
tfngshofer, Bokhausen, Ecksdorf Rummel, Hu- 
go Falkenbahn, Glasenepp, Grundlicht, Hel- 
fried, Herzberg, Hofmann, Adam Hubert, Is- 
saks, Kern, Kien, von Kirchbaracht, Kochland, 
von Kries, Linsingen, Mammlock, Gustaw Mi- 
tzeldorf, von Morgan, Muell, Nette, Nelte, Nol- 
te, Ohnesorg, Olbricht, Petersen, Preucker, 
Knapp,  Rechenbach,  Ruebensam, Sahn. 
Schmied, Schoder, Jerzy  Schoenbach, von 
Schulz, Scherngen, von Scheidlitz, Sommer, 
hr. Waldersen, Wolf, 


Nowa mota w sprawie wydania Wilhelma 


Paryż, (Havas) Do Holandyi wysłano już no- 
wą notę, żądającą wydania eks-cesarza Wilhel- 
ma. Nota utrzymana jest w tonie stanowczym. 
Wyrażona jest w miej nadzieja, że Holandya 
powodować się będzie względami sprawiedii- 


wiarogodnego źródła dowiadujemy się, że , 


zurów, któmzy za sprawę polską lub „bolszewi- 
ck“ (Zieliński į towarzysze) musieli cierpieć. 
Wdrożone śledztwa o przestępstwa polityczne 
zdradę kraju 4 Ł p. również zostaną umorzone i 
kary wstrzymane, 


. " LI LJ LJ r 
Usuwanie niemieckich pomników, 
Grudzizdz, 6 lutego. 

W Grudziądzu usurięto trzy pormziki niemie- 
chie: jeden Wilhelma „wielkiego* przy Starym 
Rynku, drugi Germanii i Hizdenburga przy 
Rynku Zbożowym ji trzoci t. zw. „Kriegerdenk- 
m:l" przy lasku miejskim. 

Również w Chełmnie pousuwano wszystkie 
naleciałośc; kul aury pruskiej, jak pomnikq, na- 
pisy, tablice i t. p. 


Gdańsk usuwa z ulic polsnie napisy! 


Gdańsk (PAi). „Dziennik Gdański“ donosi: 
iutcjszz dyrexcyc połicyi wydaje rozkaz sle- 
Gzecia firm polskich oraz poleca, aby w danym 
razie iya usuwała napisy rolskie z ulic 
u. ańska, gdyż napisy te „psują“ wygląd miasta. 


Brutalny wayad Niemców na 
Polaków w Gliwicawh. 


Berlin (BK) O zajściach w Gliwicach donosi 
„Wwossische Zig.': Jakkolwiek Francuzi zacho- 
wywali się, jak wszędzie z wiclką rezerwą, i 
myprosili sobie wszelkie powitania, zjawiły się 
polskie deputacye z chorągwiami i kwialami 
na dworcu. Przyszło przytem do bójki z Niente 
cami, którzy deputacyę rozpędzili, ku Bankowi 
ludowemu, gdzie ubrane w białe suknie dzie ..- 
częta czehały na pizybycie scjsh francuskich, 


ZO R O ZZ RZA O A ZE R ZE ZA O NZ A 


zaczęto rzucać węglami i kamieniami, wskutek | 


czego zniszczono fasadę i okna. Wieczorem od: 


1 si ielki pochód, przyczem przyszło do po- . > 
prl icz p mey A 24 p ' towego im. Kaczkowskiego oraz zwrotu fundu- 


ważnych napadów na oficerów francuskich, 
którzy zəstali poranieni laskami i kamieniami, 
Pułkownik Gracier, kiórcgo automobil obrzu- 
cono, odniósł lekkie skaleczenie na twarzy, 


s LJ 
cich zbrodniarzy. 
wości i moralności, stojącymi ponad wszystki- 
mi zasadami pisanego prawa i że nie zechce 


wziąć na siebie odpowiodzialności za jedno 
Stronno stanowisko. 


Koalicya musi zdobyć pewniejsze 
gwarancye wykonania traktatu. 


Paryż. (Ag. Ilav.) donosi: Cała prasa francu- 
ska zajmuje stanowisko, że wartość traktatu 
zależy od sposobu uregulowania obocnego za- 
targu o wydanie wiinnych. Niektóre pisma wy- 
powiadają się za tem, że Sprzymierzenj powin- 
ni skorzystać z okazyj do zdobycia pewniej- 
szych gwarancyi traktatu na miejsce dotyohe 
czasowych,  niewystarczających. „Victoire“ 
twierdzi, że art. 125 prowadzi w dalszej konse- 
kwencyi do rozwiązania proponowanego przez 
Focha, t. j. do zorganizowania neutralnego pan- 
stwa reńskiego, 


Kodlitya obsaozi Kolnie, Koblencyę I Mogtney?. 


Paryż. (BK) Odnośnie do odmowy Niemiec 
co go wydania winnych pisie „Matin“, że ar- 
tykuły 628 1 429 trantatu wersaskiego upowa. 


Bt. %, 


stawienia ich przed trybunałem, celem dania 
Niemcom przykładu, jak się każe winnych, aby 
zepokiedz na przyszłość powtarzaniu s ię podo- 
knych zkrodni, 


Masz składa dziesiątki tysecy na taie poiśką. 
Kalisz, (PAT) Wczoraj odbyło się uroczyste 
zebranie scjmiku powiatowego z powodu wej- 
ścia wojska polskiego na Pomorze. Sejmik u- 
chwalił jednogłośnie wyasygnować 50.900 Ma- 
rek na flotę polską i 25.000 marek na cele ploe 
biscytowe. Z tej samej okazyi odbyio się dziś 
uroczyste posiedzenie Rady miejskiej, na któ 
rem uchwalono 10.900 marek w połowie na 
flotę handlową i flotę wojenną polską. Przewo- 
dniczący zaznaczył, że miasto Kalisz, zburzome, 
nie może ofiarować większego datku i zachęcał 
obywateli do składek prywatnych na tem cal. 


hip! ; lanei (i j ebi 
Rozbicie puiku ho:szewickiego przez wojska po:skie 

Warszwvwa (PAT). Komurikat sziabu general- 
nago wojsk polskich z 6 lutego: 

Frort litewskc-białcruski: Po pokonaniu 4 
rozbiaiu oddziałów bolszawickich, wojska nasze 
i łolewskie stanęły na nit rzeką świniuchy, 
jeziora Oswaja, Kochanowicz I miasta Dryszy, 
Oddziirły grupy gen, Lasockiego śmialym wypa- 
dem na wschód od Lepla, rozbiły stojący tam 
pułk bolszewicki, biorąc stu kilkudziesięciu 
jeńców, Na reszcie frontu spokój. 

Front wołyński: Prócz ożywionej działalno. 
ści oddziałów wywiadowczych, akcyi bojowych 
nie było. 

Rokowania narodowej demokracyi ze 
starorusinami. 


Lwów (Tel. M.) „Gazeta Wieczorna" donosi. 
io nieudałych pertraktacyach z moskalofilami 
w Przemyślu przybył do Lwowa pemomocnik 
posła Zamorskiego p. Czerkawski, dla WySON- 
dowania opinii tutejszych przywódców partyi 
staroruskiej. Onegdaj odbyły się narady, ne 
których Cz. stawiał rozmaite propozycye i obie- 
canki, Pertraktacye nie wydały pozytywnego 
rezultatu. Jak nas informują w partyi starorus- 
kiej nurtują prądy zgodliwe, lecz układać się 
chcą nie z przedstawicielami poszczególnych 
partyi politycznych, lecz z rządem. Główne waw 
rumki starorusinów są: oddania im zarządu ich 
dawnych instytucyi t. j. domu narodowego i 
staropygii, tudzież reaktywowanie tow. oświa: 


szów tego tcwarzystwa, zabranych jeszcze przez 
rząd austryvacki. 
Francya przyjmuje amerykańskie 
zastrzeżenia traktatowe. 
Paryż (Ag. Hav.) Paryski korespondent „Tie 
mesz“ dowiaduje się, że rząd francuski posta- 
nowił przyjąć zastrzeżenia, sformułowane przez 


senat emerykański odnośnie do traktatu po- 
kojcw ego. 


| Enver pasza wypowiada wojnę koalicyi. 


Paryż (BK.) „Matin“ podaje z dobrze poimtom 
mowanego źródła, że wczoraj nadeszły do Pary- 


| ża wiadomości o akeyi Młodoturków pod głów- 


żniają Francyę bez zwioki do stałego obsadzee , 


nia w razie nie wykonania traktatu, obszaru 
Kolonii, Koblencyi i Moguncyi. 


Nemy muszą zobaczyć jak się Każe winnych. 


Lyon (PAT) „Matin“ pisze: Albo Niemcy wy» 
pełnią warunki traktatu pokojowego, a wtedy 
alianci stopniowo opuszczą przyczółki mostowe 
lewego brzegu Renu, albo ich nie wypełnią, a 
wtedy ewakuacyi się nie przeprowadzi. „L'Hom- 
me libre“ pisze: Po wyjeżdzie Lersrnera nie po- 
zostaje koslicyi nic innego jak zażądać bez. 
zwłocznego wydanla wszystkich winnych i po: 


ną komendą Envera Paszy przeciwko koalicyi, 
Wedle tych wiadomości siły zbrojne Młlodotur- 
cyi obejmują 35.000 żołnierzy. Enver Pasza miał 
oświadczyć, że agitacya przeciwko koalicyi w 
Aserbajdżanie, Dagostanie, Turkiestanie 1 czę- 
ści Afganistenu miała pełny sukces, Jest on taks 
że pewny poparcia ze strony bolszewików rO- 
syjskich. 


Wielka katastrofa kolejowa. 


Paryż (PAT). Z Dijon domoszęg, że we czwar- 
tek wieczorem ma peciąg towarowy nejechał 
Express z Lyonu, Kilka wagonów pasażerskich 
zostolbo zupełnie zniszczenych, przyczem 18 osób 
zostało zabitych, a 35 rannych. 


Miasta zmiecione przez orkan, 


Berlin (PAT) Donoszą z Amsterdamu: Holen- 
derskie biuro prasowe donosi ze Sidawy w Aue 
atralii: Orkan wyrządził tutaj olbrzymie Bzko- 
dy. W północnej części Quesslamdu zostało mia. 
sto górnicze Chillagon zmiecione z powierzchni, 
Inne miasta poniosły również olbrzymie straty. 
Wiele miejskich kolei zostało zniszczonych. O- 
bawiają się. że wiele okrętów zatonęło, 


PILSUDSKRKI OBYWATELEM HONOROWYM 
BLAŁECOSTOKU. Rada m. Białegostoku uchwą 
hiha nadać naczelnikowi Pilewdekiemu ebywe- 
telstwo honorowa 


Sł. 8. GONTPC KPACOWSKJI Nr. 38. 


| or pina za wiersz nonp. w zwykł. ogłusz. (ostatnia strona) 150 kor., za wiersz patit. w rubryce Nadesłane 5 kor., za wiersz petit. w iakócio r2kake. kron. 8 kor. 
GE! MY [i M OSZEN; Drobne epłaszenia za słowo 60 hai., o traści mut „mon. lub korespondancya prywatna 80 hai, dia poszukujących posad 40 b., przyczem plerwsze słowo 
ULU: liczy się podwójnis. Ceny powyzsze obowiązcią aż do odwołania. 
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F w ocztówki artystyczne. — Przybory kancelaryjne. — P 
SAL EN PAPIERU J | GELANTERYI p listowe. — Ramki m lusira — śliny zwy 
t D pmi . — kart zry. 
Michail SŁOMIANY E PE WA 24 73 Wykonuje BILETY pe i ZA*IADOMIENIA śłukne 
PO wież awionziat S BEŻ 2 AG KZ ED A 3 ECA DORI SOEDYCYJNY 


o Kazimierzu Talliar ga 
oni, wie FABRYKA WYROBÓW B Józefa Czerimińskiego 
METALOWYCH w Podgórzu przy ul. Nadwiślańskiej l. 24. 


blondynie, wysokiego wzro- 
Tei. 3111. 


słu, kióry cięzko ranny został ; 
wzięty us tt.ewoli ruskiej pod 
i AKUMULATGROW Wykonuje szybko i uczciwie wszelkie w zakres 
% x 
f = spedytorski wohodzące przewózki. 3250 


Czyszkami (koło Frzemyśla- | 


Nowego Miasta) dnia 31 gru- | 
dnia 1913, zechce łaskawie 
donieść jego ciotee Alinie Tel- 
SUCHEDNIOWSKA 
y poleca swoje wyroby, a mianowicie: 
ig NACZYNIA KAMIENNE GGNICTEWAŁE 


lier, Warszawa, ul. Czysta 6, 
| 
| ii z gwarancyg wymiany w razie pęxnigeia w ogniu. 
r 
| r 


Własność Krajowego Fundu": Inwestycyjnego 
2118 LWÓW — ul. Zacharyasiewicza 5. 
dostarcza każdego rodzaju śruby, na- CE 
śruby! ł nity, w szczególności śruby do 


Piugów, cio zawias etc. 
Ceny konkurencyjne. —- Termin dostawy krótki. 24 


łowskiego. 


Zdolna krawcowa 
szyje po domach p.ywatnych. 
Adres: Długa 12, parter. 99 


== —— ! 
GUBIOKO karte zwolnienia 
z wojska w Oświęcimiu na 
nazwisko Jan Waliczek, Zgo- 
rzowa, pow. Chrzanów. Ła- 
skawy znaluzca raczy odesiać 
tamże za tamże za wynagrodzeniem. 85 


Z SUBIŁEM k kartę zwolnie- - D. c d pom p Aa o TEA 
nia na nazwisko Chaskiel 


m. 4 z listami JW. Pana Kar- 
91 

REPREZENTACYA NA MAŁOPOLSKĘ | ŚLĄSK 

C'ESZYŃSKI: 97 


IE A. J. LEWIŃSKI, Kraków, Starowiślna 36. 


Rumstein. Łaskawy znałazca 


zechce takową zwrócić do 
handlu towarów kolonialnych AC: 
Eliasza Rumstejua przy ul. 
Brzozowej 16, głzie otrzyma 


Bowite wynagrodzenie, 84 


ME Kupuje 
garderobę męską używaną 
w lepszym i gorszym stanie, 


płacę najwyższe ceny. Zawia- 


| Najtańsz: szy skład drzewa opałowago 
|| órmy Franciszek Kaczmarczyk 


, , poleca drzewo suche, rąbane i w łupkach z odnie- 
sieniem do piwnicy po najniższych csnach, 


Kraków, ui. Starowiślna l. 83. 4065 


domienie k dentką lub z - A JE 
gala; $chmasą, „krakow, przy używaniu proszku do zębów | o WT 
OP ZO WIEJEEI ME: É | D w [| 
Maszyny do pisania | g Zk. IRDOMIENIEI x 
onton przybory dó | pp ifa P. T. Klientów naszych zawiadamia- jg 
tychże, naprawa, kupno, sprze- | p'a my, iż nadszedł świeży transport 2: B 
dat. Juliusz HECKER, Kraków, | E ULTRAMARYNY a 
Marka 25. | ||| 6 | |) ) e którą dostarczamy w oryginalnych be- [i 
Znakomite wina owocowe E czkach i w opakowaniu własn. 1/16 i 1/8. 
beczkach, wyt K 15 : HEE BE p LR 
RZE wszędzie do nabycia jg KOERBEL I GOTTLIEB B 
daje w każde; ilości ~ g 
o a U jg KRAKÓW, ULICA MEISELSA L. 11 
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MASZYNY DO PISANIA Kraków, Podzamcze. Telefon 589.  : 


przerabia się z rosyjskiego na| 
polskie i uskutecznia się 
wszeikie naprawy oraz przyj- 

się maszyny w komis. 


JULIUSZ HECKER. Kraków. Mar. 


ea SANTONI SODIERAJSKI 


Kraków, ul. Długa 11. 
Maszyny do szycia, gramofo- | 
ny, płyty, instrumenty muzy» 
czne, harmonie, skrzypce, 

| mandoliny sprzedaje częścio- 


| Najlepiej konserwuje skórę i daje połysk 


obuwiu specyalna pasta 
| euwe  RLASK” ommaan 
| Fabryka Chemiczna M. KUREK, Kraków, ul. Karmelicka Nr. 12. 


TEETE i śl URO, s, Kornaia ki 12: 
PIEGI i OPALENIZNĘ 


usuwa Pr gliceryna zgęszczona 


BOROL 


zmiękeza i udelikatnia skórę ciała i za- 
vezpiecza vd wpływu zimnego wiatru. 
Wyrób Gantrain. Lakoraioryum chamiczn. w Warszawie 


ANTONIEGO GCEXAJA i JAWA KRYSIEWICZA. 


2 | ł 
| ii i Do nabycia we wszyztkich piarwszo- 
na maszyzach rolniczych po- rzędnych pariumeryacn i składach. 


Ej 
szukuje poszyicyje posady a RJASZYNISTY a do pros prowadze- | i ; HURTOWNIE i CZĘŚCIOWO. 
id 


dworze od 15 lutego lub 1 nia maszyny parowej zj | ; 
marca. Łaskawe zgłoszenia: , praktyką poszukuje firma H. D A J E o l E RA I ha D 7.4 Skład fabryczny Contr. Laboratoryum ak 


Piotr Sawczak, Kraków, To I Grünberg, Arako ZAJ Kraków, ul. Sienna 12. 
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szykowniej 
z fabryki „MAGI 117 „JGZEF HALALRA, Kraków, Floryańska ry 


| | =e pena 
oraz mydia toaletowø: vlliowe mieszne | PHT SAY RAL WZOROWE EIŁOLUC | w 


„Ewa“, „Magnolia", „Perfumeryjne”, „Ko- | || pomake 1 samodziaogo bucha.tara bi. PRACOWNIA i XONFEKCYA SUKIEN DAMSKICH 
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MJ. Lewiński, Kraków, Starowiślna 35, || AART ez Sezony 
Spółka samochodowa „POLAUTO“: zgyiążO E FASONOWE. | Zakład Pegrzenowy „Soncoria” 
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wo i hnrtownie. Kupuje stare 


płyty gramofonowe po 4 kor. 
Kula? 26 l 


ZECERZY Folni pótrzajni za- y 
pm e 2. 49 FP raz do drukarni „Ziemi 
SAMODZIELNY majster kowal- i Iubelskiej*. Lublin, Skrytka 

ski i ślusarz znający się pocztowa 50. 50. 66 
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wykonujs kosliyumy, Haszcze, suknie wieczorowe, 
balowe « t. p. według najświeższych żurnaji. 11 


do Binra „Ruch“, Kraków, po” GENU) 


bees ok A M mar wma” PE 


w Krzkonie ulica Gołębia L. 14, parier ' Wache cynkowenę i czarna, csie "9 wozów gospo. ! |Byny w RÓ. ktury ma HK y wyrób trumien 
Kupno i sprzedaż. Samochody osobowe eras aaa } a * a e, mom rnaszynowy do przeża- | em A M sę, 51 TZ my 
nowe i uywane. Cześć: składowe i pmysory, Bsazyia, ` mae ratupi ŁA. ; w AaŻdej nags! a EP BIE M, Gy 0”) ch CZGŚ Ds 
oliwa i smary. Motocykle. rowery 1$ ! ~ Ualryka m yn rolnia | de & aÈ 
m oa uży BA « 
Wynajem szmochoców osobowych i ciężerow. ' Ofw = BBB" riyen W Gi wąska. Ga j Płac czczapański L. £ asia własny). Tel. 331. 


PPR im AE MOM 


o -o 


m e e a "M 


Wydzwca: W zastępstwie Spółki Wya. „Egditer“ E £ jwaarsżi, --- Reial Eg - WaBOW isa 8 siec: ec tiel 21284), — Druk. Ludowa w Krakowie. 


